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Zwycięski rejs. lodzi podwodnej- — Bombardowanie okrętów na morzu.
Berlin, 4 sierpnia. Naczelna komenda ar­

mii niemieckiej komu.ilkuje:
Jedna z niemieckich lodzi podwodnych, 

pozostająca pod komendą Kapitana-poru- 
cznSka Kretschmera zatopiła pcri as Je­
dnej wyprawy dalekomorskiej siedem u- 
zbrojoirych nieprzyjacielskich okrętów, łą­
cznej pojemności 50.118 ton, przyczem za­
topiła trzy, płynące w konwojach, okręty- 
cyszerny Tern samem łódź ta tu piła łą­
cznie 117.367 ton nieprzyjacielskiego tona­
żu okrętowego i brytyjski kontrtorpedo- 
ąriec „Dar > ig 

W  r*n u 2 sierpnia obrz-kcono bombami 
na wybrzeżu wschoilniem Anglji pn I Har- 
vicF i u ujście Tamizy, jak rfwnież w po­
bliżu wysp Hebrydzkich liczne uzbrejone 
nieprzyjacielskie okręty handlowe. Trzy

z . aatakowanych okrętów, łą i  lej pojem­
ności 16.000 ton zostały zatopione. W  n*» 
cy na 3 sierpnia dokonano poszczególnych 
nalotów na składy materjałów pędnych i 
stanowiska aitvlerji przeciwlotnic: ej w 
Anglji. W  i,kładzie materjałów pędnych 
Tbameshaveh stwierdzono przytem wiel 
wie pożary.

Kilka nalatujących nu Holandię i pół­
nocną Francję samolotów nieprzyjaciel­
skich natrafiło wszędzie na skuteczną o- 
bronę lotniczą i artyleryjską, tak, że i  rzu­
ciły bomby bezcelowo w szczeci pole. Pod­
czas walki powietrznej nad Issel i nad 
terenem morskim pod lyn uidi n udało się 
zestrzelić dwu samoloty typu Blenhelm- 
Bristol, a pod Hawrem trzeci samolot tego 
typu przez artylerię przeciwlotniczą. (p,

o g a rn ię te  p o ża re m .
r • ' ' - ■ - ' / ■

Naftowy port pod Liverpolem skutecznie obrzucony bombami. -  Skuteczne 
ataki nocne bembowebw nirmieckich na. obiekty wojskowe w Anglji.

(?§) Berlin, 5 sierpnia. Naczelna komen- 
, da armji niemieckiej komunikuje;

Lotnictwu dokonywało w dniu 3 sierpnia 
lotów .wywiadowczych nad obszarem mar­
skim misdzy Kanałem I i Manche i wy- 
śpami Hebrydzkiemi. W  nocy na 4 sierp­
nia nasze samoloty bojowe obrzuciły bom­
bami "port naftowy Stanlow pod Liyerpoo- 
lem, wywołując skutkiem tego szereg po­
żarów. Dalej zaatakowano stanowiska ar­
tylerii przeciwlotniczej koło miejscowości 
b&nday Island i Swfnsea.

Brytyjskie samoloty czy,.iły bezskutecz­
ne uyeJłkl w kierunku atakowania me 
wojskowych ohjęktów w kilku miejscowo­
ściach Niemiec północnych.

iii run siiffim.
Rzym, 4 sierpnia. Włoski komunikat wo­

jenny z soboty brzmi następująco:
Głowna kwatera' armji włoskiej komu­

nikuje: Z dokładnych stwierdzeń wynika, 
że w ywoi„ iy  przed niedawnym czasem 
przez włoski0 samoloty pożar w Haifie 
trwał jeszcze po upływ’ © trzech dni.

W  Kauanie włoska flota lotnicza bom-—  .

O s ta tn ie  o s trze że n ie  rz ę d u  
fra n c u s k ie g o .

Karu śmierci dla członków armji fran­
cuskiej, uczestniczących w działaniach 

wojennnych.
(=) Genewa, 5 sierpnia. Rząd francuski 

wyetosował przez radjo ostatnie ostrzeże- 
nie do członków armji francuskiej, aby 
l»i« brali udziału w dalszych działaniach 
Wojennych.

Rząd w związku z tom grozi, że osoby 
przekraczające tm zakaz stają się od 
chwili ogłoszenia tego zakazu winnymi 
bezwzględnej Kary śmierć1. Tylko cl, któ­
rzy de 15 sierpnia 1940 r. powrócą do Fran­
cji 1 zgłoszą się u władz, mogą liczyć na 
pewne względy.

lawieszenie dalszych dzienników 
żydowskich w Rumunji.

Bukareszt, 5 sierpnia. Centralny urząd 
rumuńskiej -cenzury prasowej zakazał, u- 
fcazywanie się 8 dzienników, które są wła­
snością żydów, Uprzednio wydano już za­
kaz wydawania dziesięciu pism. Wśród 
obecnie zawieszon- -eh dzie*nn?vów znajdu- 
’ą się „Fursa" i „Monitoruj Petroului Ro­

ku*:.

bardowała urządzenia kolejowe w Port 
Sudan, rfrzycz im jeden ze ękładów Stanął 
w płomieniach. Bombardowano również 
lotnisko wGęjhęit, gdzie wyrządzano wlel- 
kft szkody i zhis „zono ók. IC samolotów 
na bierni,. W  Kenji obrzucono Bombami i 
ostrzelano [arabinami maszynowemi 
punkty zborne wojsk i parki samochodo­
we w pobliżu Buny.

W  Afryce północnej nieprzyjacielskie 
sąmolotv dokonały nalotu i*i Bardię, nie 
wyrządzając strat w materiale. Jest kil­
ku rannych wśród wojska.

Podczas nieprzyjacielskiego nalotu na. 
lotnisko w Caglian, gdzie wyrządzono tyl­
ko nieznaczne szkody, w materjale oraz 
zabito- jedną osobę, a-trzy raniono, zestrze­
lono dwa nieprzyjacielskie samoloty, Za­
łoga jednego i samolotów została wzięta 
do niewoli, (p)

P c w e rin e  s tr a ty  A n g lik ó w  
w  A fry c e  w s c h o d n ie j,

Włos, zbombardowali lotniska angielski: 
w Sudanie i urządzenia pi nowe w Zeila

(§) Rzym, 5 sierpnia. Włoski komunikat 
wojenny ż niedzieli brzmi następująco:

Główna kwatera armji włoskiej komuni­
kuje: Włoskie eskadry lotnicze, operujące 
w Afryce wschodniej, bombardowały na 
terenie Sudanu miejscowość El-Kowoit, 
oraz lotniska w Summit i Haiya, rkąt- 
kiein czego powstał pożar wielkiego han­
garu lotniczego. Pozatem. zbombardowane 
węzłowy punkt kolejowy w Haiya.

Na terenie Kenji zbombarduwanio ko­
lumnę Samochodową, znajdującą się na 
południe od Wajir. W  czasie walk pod To­
bol, o czem .doniesiono onegdaj, nieprzyja­
ciel straęił. pyzęd włoskiem! stanowiskami 
64 nabitych, w tej liczbie trzech oficerów. 
Zdobyto przytem sztandar 6 bataljonu 
King Africau Rifles. _ 

j?ort Zedla na terenie angielskiego kraju 
Somali został skutecznie obrzucony bom­
bami, Jeden z włoskich samolotów nie po­
wrócił.

' Nieprzyjacielski nalot na port Derna w 
Afryce północnej wyrządził tylko bardzo 
znikome szkody, r 

Jedna .7 włoskich łodzi podwodnych nie 
powróciła eto swej ba, y,

Brytyjską fleta opuściła Gibraltar.
(=) Genewa, 5 sierpnia. Dziennik „Petit 

Dauphinois" z dnie 3 sierpnia donosi i  
Tąngeru, że Jednostki f lotybry tylsktej, 
Które zarzuciły kotwice, w Gibraltarze o* 
puściły zen pert, udając śk w kierunku 
zachodnimi przyczem podzieliły się one pa 
(iwie grupy.

Flotyla ta składa się z pięciu lodzi 
Doclwodnycb, siedmiu-- kuntrtorpedo w ów , 
dwóch lotniskowców, trzech statków ko­
twicznych i dwóch bojov ycb statków po­
mocniczych.

Anglicy odbufloKują zniszczone 
objekty w Gibraltarze. -

(§) Rzym, 5 sierpnia. Według doniesień 
agencji Stefan! i Tanger i, Anglicy pracu­
ją gorączkowo nad odbudowa objektów 
w jjs  i ».n i urządzń perto w, cl. w Gi­
braltarze, ciężko zniszczonych w* autek o* 
statnich włoskich ataków bombowych.

Price te jednak napótykają na żnacone 
trudności z powodu braku sił roboczych, 
gdyż hiszpańscy robotnicy gromadnie po­
rzucili pracę w Gibraltarze ż obawy przed 
powtórzeniem się włoskich nalotów bom­
bowych.

rita temat dobrych stosunków niemiecko-* 
sowieckich i porawy stosunku linji So- 
w rerów tło Włoch i Japonji.

Zdecydowana odprawa udzielona pcw 
nym amerykańskim próbom wmieszania 
się do konfliktu i wysiłkom angielskim 
nawiązania kontaktu z Unją Sowietów, 
uważana jest, tu jako oznaka ilnej pozy­
cji mocarstwowej Unj i Sowietów która 
może_ sobie również pozwolić na skarcenie 
Turcji i Iranu oraz zwrócenie uwagi na 
niebezpieczeństwa, wynikające z ich nie­
jasnego stanowiska.

Słowa poświęcone Bułgarji spotkały się 
z mtury rzeczy ze speejalnwn zainteri se j 
vanienu tern więcej, że Mołotow nie wy­

kluczył możliwości poprawy dzisiejszych 
,,noTamlnych“ ' stosunk ów,

Belgrad.
Mową Mołotowa również w Belgradzie 

spotkała się z najwyższem za ntorosowa- 
hiem. Dzienniki przytaczają tę mowę ńa 
czołowych miejscach. Jako najważniejszy 
punkt -mowy uważa się tu jasne postawie­
nie stosunku mii dzy Berlinem . M ukwą 
ot*az usunięcie nieporozumień/ jakie "ozpo 
wsrechnian* były w Jugosławii . i  strony 
angielskiej na temat stosunku Moskwa- 
Rzym. ........  . .

Zauważa się tlę że południowy wschód 
Europy może obecnie w spokoju oczek1 v ae 
dalszego rozwoju wypadków, ponieważ jest 
jas aflin, iż między trzema miarodajnemu 
Widkigriń mocarstwami Europy _ panuje 
zupełna zgodą eo do konieczności utrzy­
mania spu1- >ju i porządku w tej eżęśei 
kontynentu europejiskiego,

i. Oslo.
Mowę Mołotowa przyjęto w tutejszych 

kołach politycznych z naprężoną uwągą. 
W jednoznacznych stwierdzeniach Móło- 
towa odnośnie du stosunków rtiemieeko- 
sow ieckieh upatruje się tu wyraźną od 
pra\,r pęd ad -esem propagandy angiel­
skiej, której skuteczność tak czy tak bar­
dzo nisko oceniano w Norwegji.
. . Również- ęrąsa poświęca s. z oje 'oa^-je* 
iiitęrespwanie mowie Mołotowa,; 
ki tutejsze cytając te ustępy mow y, które 
odnoszą się do pórozumieńia memieeko- 
siowieckie^ro. akfeeńtują również śżćzegól* 
nie zdania, poświęcone aajęem sianowiska 
do zagadnień północy.

Gm@wa.
„Daily Me:l“ jest jeuyncm pismem, któ­

re w artykule wstępuj rr zajmuje stano­
wisko wobec mowy Mołotowa. Na temat 
treści mow.r — stwierdza dzienik mo­
żna powiedzieć, iż mogli się nią rozczaro­
wać tylko' ci, którzy oddawali eię nieuza- 
adoioi., im nadziejom i kontbinacjom co 

Oo stanowieka Rosji sowieckie] reb  ic- Afl- 
glji- Stalin niejednokrotnie podkreślał, że 
ńie ma on najmniejszej ochoty wyc^ągae 
za Anglje kasztanów z ognia.

Dyplnmoatyezny korespondent „Timesa" 
zauważa, że trochę niezwykłym jest ostry 
ton utyty wobec Stanów Zjednoczonych, 
podobnie, jak i przyjazne słowa w stosun­
ku do Japonji. (p)

Mowa Mołotowa odbiła się  
silnem echem w całym świecie

(=) Rzym, 4 sierpnia. i'owa Mołotowa 
na tematy zagraniczno-polityizne jest ży­
wo omawiana przez prasę rzymską.

Dzienniki podkreślają szczególnie te u- 
stępy mowy komisarza spraw zagranicz­
nych, w których Rosja sowiet ka akcentuje 
ponownie swoje dobre stosunki z Niemca­
mi i. Włochami i równocześnie daje gładką 
odprawę fantastycznym twierdzeniom pra­
sy londyiisk.ej.

„Nnwe rozczarowania dla polityki an­
gielskiej. Surowe oskarżenia Mołotowa 
przeciwko plutokracji brytyjskiej. Anglji 
nie uda się rozdzielić Niemcy od Rosji so­
wieckiej. Poprawa stosunków sowięeko- 
włosŁich. Żyw i polemika z rządem amery­
kańskim" — takiemi słowami charaktery­
zuje „Popoło ‘h Roma“ znamienną mowę.

Na szczególną .uwagę — ,jak podkreśla 
dalej dziennik włoski ‘—'zasługują w niej 
aln-je do przyczyn, jakie uoprowadziły do 
kieski Francji. Nie można było z większą1 
s ibtelnośeią — Stwierdzą dziennik wy­
kazać, że Francja mogłaby tylko wówczas 
wygrać wojnę, gdyby brała w ne.j udział 
koalicl i kontynentalna.

Naiwwk:w ro*c» irowanie zgotował jęd- 
nak Mółptow AnglM. Wskazawszy na mo­
cne podstawy układu niemiecko-sowieckie-

,go, !zef rządu Sowietów oświadczył, żeni®- 
ustąnns usiłowania Anglji w Kierunku wy­
wołania rozdźwięków między Rosja sowie­
cką i iemc mii skazane są na zupełne nie­
powodzenie. Anglja spotkała się więc — 
jak stwierdza wkońću „Popolo di Roma"— 
z taką odprawą, na jaką sobie zasłużyła.

Bukareszt.
W kołach politycznych Rumunjl komen­

tuj© się mowę Mołotowa ™ tym kierunku, 
iż widzi się w niej dowód widocznego od­
prężenia między Rosją eowiecką i Rumu­
nią. Uwagi- na temat Rumnji są też w ca­
łej prasie ruinuńskiej w Tym duchu wy­
suw ano na naczelne miejsce,

Pozatem _w mowie Mołotowa upatruje się 
zaprzeczenia tendencjrjnych twierdzeń an- 
kijelskich o .haprężenin stosunkom niem.e- 
śko^HOwieckieb. Mołotow. zupełnie podob­
nie jak, i Adolf Hitler, udzielił pa te twier 
dzenia niedwuznacznej odpowiedzi.

Sofja.
Mowa Mołotow s pozostawiła bardzo sil­

ne wrąien> w kołach politycznych Bułga­
rii. ?, zadowoleniem .przyjęto tu do wiado-' 
mości przekonywujące wj wody M ołotowa

maiw mołoM.
T=) Moskwa, 5 sierpnia. Expose Mołotdi 

wa na temat polityki zagranicznej Zwiąż* 
ku SowfecKiego btaio się tematem artyku­
łów wstępnycn w Ir itnich wydaniach 
dzienników mósku wskich.

Dzienniki podkreślają zgodnie znaczenie 
wypowiedzianych przez szefa rządu sowie­
ckiego i komisarza spraw zagranicznych 
, wytycznych poili tyki zagranicznej, jak rów- 
ńi.łż sukcesów polityczny Sowietów,, uzy­
skanych w ciągu ostatnich miesiecj.

Na sp, ej lina uwagę y tych artykułach 
zasługują dalej ważne oświadczenia Mpło- 
towa na temat stosunków niemiecko-sowie- 
ckirh. I tak, urzędowy organ partyjny 
„Prawdą" m. in. pisze: Jeszcze nie upłynął 
rok od czasu podpisania “ aktu nieagresji 
rniędzy Związkiem Sowietów i Niemcami,; 
paik’ u, który stanowił zwrotny punkt we 

i wzajemnych stosunkach międ zy tem: dwo­
ma najwięksjzem i państwamj europejskie- 
mi. Wypadki ostatnich czasów — pisze W i 
dalszym ciągu dziennik sowiecki odnośnie- 
do mowy Mołotowa — nietj lko nie Osłabiły 
znaczenia układu niemi&oko-snwieckmgo, 
alb wprost przeciwnie, potwierdziły w całej 
rozriagfeśoi znaczenie jego istnienia i jego 
dalszego rozwoju.

Dziennik podkreśla przytem z naciskiem 
ten ustęp mewj Mołotowa, w którym ;ko- 
mmarz ludowy spraw zagrań !ozńyeh .So­
wietów oś wiadczył, iż •''emi ccko-sowiecki- 
stosunki przyjaźni „opierają się nie na 
przypaitl:owrvch przesłankach a charakte­
rze -kętfi.iiiikfiirą1 nym. a!©, na .na>qłębezy<ih 

państwowych Niemiec i Związku 
Sowietów".
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Oczyszczenie atmosfery 
na Bałkanach.

O stateczn e porozum ienie m iędzy Bułgar ją  i łłumuhją na horyzoncie.
O dstąpienie Dobrudży B ułgarji?

= Kraków, 5 sierpnia. Według wiarugo- 
dnych wiadomości ze Łtoiic p Astw bał­
kańskich, problem Dobrudży, który od o- 
kresu wojny światowej sta.i : i p r « «  ko- 
dę dU t< wałej i wszechstronnej współpra­
cy poli ty c n e j miedzy Bułgarją i R- mu- 
nją zbliża się do ostatecznego . łzwirzania.

Na konferencji bulgarsko-immuński ęj, 
której zebranie się w rumuńsktero mieści©: 
( -rajova oczekiwane jest już ts ciągu uaj
bliższego tygodnia, ma nastąpić nregulo- 

Ufo ‘ HHI MSg|ag ,ie i na­wa nie wszyrtkich spOfmych zugadiiiej _ 
itury terytorialnej miedzy obu krajan i są­
siedzkimi. W  ten sposób zostałaby przy­
w róć n: t>< nowinie dawna bradyeyj :a
przyjaźń miediz.: obu narodami a wszyst­
kie wysiłki Anglji, w kierunku, nieustan­
nego n ąeania pokoju na Bałkanach ze 
względów egoistycznych, zostałyby raz na 
fciwSw sparałiżo<vane,

i aż w sobotę poseł rumuński w Juge la - 
w ji Cadere przybył z Belgradu do Sofji, 
eelem wdrożenia wstępnych rokowań z ra­
mienia swego rządu z rządem bułgarskim- 
Zauanie to bedzie on miał o tyle ułatwio­
ne. ponieważ bułgarski minister spraw za­
granicznych Popoff zalicza go do swoicn
osobistych przyjaciół.

Urzędowe kma rumuńskie dotychczas
nie zaj {ły jeszc/c stanowiska w ibec tych

wydarzeń, u również nie potwierdziły do- 
niesii nia, że ministrowie bułgarscy mają 
w najbliższym czasie złożyć wizytę w Bu 
kareszcic.

Jakkolwiek Zj® strony urzędowej bułgai- 
skiej brak d.(>t>óhwZa.s komunikatów na 
temat przyężłyJhi rokowań to jednak w 
pc informoóyauyęh kołaćh sądzą, że z wy­
jazdem delegiwjji•• feułgai daej dó BukaT® 
eztu nalepy sie lłczyo c. początkiem przy­
szłego tygodnia.

Poseł rumuński w Sofji Filotti miał już 
w piątek wręczyć bułgarskiemu ministro­
wi spraw zagranicznych zaproszenie, a ró­
wnocześnie propozycje rządu rumuńskie 
go, które pozwalają jasno wnioskować o 
gotowości Rumuujj do odstąpienia połu­
dniowej Dobrudży,

.W ten sposób została stworzona, zgodnie 
z oczekiwaniem, podstaw u do rokowań i 
według powszechnej ! opina i można łiczye 
się z  całą pewnością, że dalszy bieg tej 
sprawy nie napotka na, większe trudności.

Podkreśla sic, ż» Fułga j«  będzie w dał- 
riym ciągu popierała swoje dotychezaso-
wo żądania, znarj powszechnie i nie zgo­
dzi się na żadne kompromisy. Ni przykład 
strona rumuńska z góry „drzuciła zdecy­
dowanie ewentualność wstępnych roko­
wań na temat py tania, wysuniętego osta­

tecznie przez prasę rumuńską, czy miasto 
Silisitria nad Dunajem ma być pozosta­
wione Rumunji.

Prasa bułgarska wyraża się bardzo op 
t> mistycznie co do rnywlyeh rokowań. — 
,,SloVo“ pisze, że ani przeź chwil*'.ule im- 
loży wątpić, iż żądania Bułgai ji odnośnie 
do południowej Dobrudży zostaną zaspo­
kój che, Kwest ja  ta jest tak jasna, że zby­
teczne/" jest nad nią dyskutować.

W  Sofji, gdzie ze zrozumiałych wzglę­
dów sprawa Dobrudży _ usunęła w cień 
wszystkie inne zagadnienia, rozeszła sie 
wiadomość, i e wojska bułgarskie molo 
Już w najbl izszych dniach obsadzą spoin, 
część południowej Dcbrudży. Wkroczenie 
wojsk bułgarskich na tetereny jeszcze 
pr/.ed traktatów ©m odstąpieniem ich przez 
Rumunję Bułgarii uzasadnia się przede- 
wszystkiem koniecznośi ą utrzymania po­
rządku ni. I, cl. ziemtech, z których z *«z- 
>.< czę.ć wójsk. rumuńskich ma zojtać u- 
p rzędni u wycofana.

Wysuwany przez niektóre koła pogląd, 
że Bułgarja bedzie domagała się zwrotu 
Dobrudży w granicach z roku 1912, znajdu­
je  potwierdzenie w dzienniku wieczornym 
,Mir“, który w sensacyjne, formie podaje 
odnośne informacje a politycznych kół 
rzymskich.

L it w a  w łą c z o n a  d o  LS.S.R.
Zwiększenie terytorium Republik* 

Litewskiej?
I =) Moskwa, 5 sierpnia. W  foku sobot­

niego ucelpózenia Najwyższej Rady So­
wietów zapadła jednortlyślńa uchwała w 
sprawie włączenia Litwy do Związku So­
wietów jako 14-ij republiki -Wiązkowej.

Niektóre okręgi białoruskiej republiki 
związkowej z przeważającą liczbą ludności 
litewskiej mają wejść w skład 'itewskiej 
republiki związkowej.

Ukończenie budowy k&naftt 
Diiiepf-&ug,

Moskwa, 5 sierpnia. Według ttonfei. c1>  
dziennika „Krasny Flot" i 1 tych d n u a  o- 
stafa ukończona budowa drogi wodnej łą- 
czącoj m u v  Czarne z morzem Bajtyc-
kiem. JLaiu* i ten ma 202 km. długości. Za­
znaczyć należy, że kanał Dniepr—Bug po­
siada duże znaczenie w związku z niemiec- 
ko-rosyjiską wymianą te war ową.

W  ciągu f: miesięcy przes fc grzały I  czę­
ściowo już nieużywany kanał ugińęk tego 
zois-ał eałfeowicde zreorganizowany. Przy 
roztudwwte kanału Di'epr Bug praoo-o.a- 
ło 2z0.000 ludzi. Cały kanał od Kijowa aż 
do Brześcia Litewskiego, więc du «reuii»jr 
niemiccko-rosyjskich interesów jest^ obe- 
cnip spławny. Na trasie mię Dy Brześciem 
Litewskim a Pińsktóin zbudowano b śluz. 
Niebawem ma nastąpić uroczyste otwarcie 
kanału przez komisję rządowa.

Ameryka buduje fortyfikacje 
na Alasce.

4,3 miljony dolar . '- na koszta utworzenia 
nowych ta i obronnych.

(^) Waszyngton, 5 sierpnia IWlnlster- 
stWo marynarki rozdzieliło zamówienia na 
ogólną sumę 4,3 mil}, dolarów w związku 
z rozkudsurą baz ochronnych marynarfei 
wojennej na Alasce i “ «t na położonych 
przed nią wyspach Kocpł , k 'nnlaskn 

,3 -Jt.ociatod Press" oodkreśla. itó to za­
rządzenie ministerstwh marynarki uastą-: 
piło w 14 dni po dojściu do wiadomości 
faktu ukończenia fortyfikaeyj na wyspach 
Di o modach w Kanale Ber-nga, wykona- 
aych przez Rosjan,

Gen, SztKoff o swych wrażeniach 
z frontn niemieckiego.

( =  Sofią, 5 sierpuij. Były nac^elo-. do­
wódca ai-mji bułgarskiej, generał SzeWff 
udzielił prze< Istawicielom prasy wy wiadu 
na temat odbytych przez niego, na zapro­
szone . naczelnej komendy armjd nie tniec- 
11* poóróży po terem ch frontowych.

Zdaniem Szckoffa przyczj n'a zwycięstwa 
hiem if e leży ̂  przedewszystfciem w dofek' - 
-miej spoistości, należyto,; organizacji i 
świetnej d /«cyj>liuie wojskowe i, a więc w 
załętfu h, których istnienie jest dzieł* m
Adodfa Hitlera i jego współpracowników. 

Następnie Szekoff przystąpił dc złoże
nia relacji o swych wrażeniach, w  szeze- 
gólmśm o tern, co widział, dając wyraz 
Swemu zachwytowi z powodu rozmowy, 
„aką miał możność odbyć z Adolfem Hi­
tlerem, * tory osobiście go przyjął.

Szel.off oświailrzył, że kancl °-rz Hitler 
jest przepojony ideą sprawiedliwości, ja ­
ka w przyszłości zapanuje w Europie. „We 
mnito osobiście wzbudził on is-łne zaufanie, 
a słowa jego pozwalają awierzyć W to, że 
uczyni wszystko, aby dla narodów bałkań­
skich stworzyć stan trwałego pokoju‘t.

nstrẑ sajęce szcztMi k a rn ifo m i
i  S M  aefozmiwi.

Wszyscy pŁ&azerewle moltrówki w ittzbie 41 ponieśli śmierć.
(§) IMoirry lork, 5 sierpnia. W  związku z 

katastrofą w gonu ir.ctcri wego w Akron 
w stanie Jhio -  o czem już donoulit 
my — komunikują, ie wszyscy „asażero­
wie wagonu mota.ówrgo, należącego do 
fow»"*z/SFw„ kolej iz eg i „Pensylvan'H“ 
poniośli łmierć. wskutek najei bai.to mo­
torówki, na zakręcie odcinka Jednotoro-

woąr benzynowy laoforńufki, a lokomoty­
wa pociągu towaiowego wlokfa płonące

szczątki motorówki ni przestrzeni 200 n 
zanim zdołano ją zatrzymać.

Kierowca motorówki i konduktor wyra­
towali się wyskakują'' z wozu, odnieśli je­
dnak przytrm :iężkje rany Obsługa pa­
rowozu pociągu u  vurowega odniosła tyl­
ko lekkie obrażenia.

F-cwotem katastrofy mył '.aut, że moto­
rówka *  iritrwyjąśnlonyeh dotychczat po­
wodów wjechała- ru» for, nie czekając na 
przejście pociągu towarowego.

fflemcy z d M  sobie nrażni przewap.
w Slanacti Zjednoczonych ocenLi sif sytaacjf Anglji?

Nowy Jork, 5 sierpnia. VL Sranach 
Zjednoczonych ocenia się sytuację Anglji 
z każdym dniem curąz pesymistyc^me;, —
iW pierwszym izęcLaie zdają tu ao-bie jąsno 
sprawę a tego, żę nieustanne, •,,ranpr»w i- 
dzane z, wielkr ene-gja niemiecki© ataki 
powietrzne wyrządzają olbrzymie szkody. 
'Titkie przekonąniiie umacnia się coiraz oar- 
(Jziej w amerykańskiej oipjnji publicznej, 
chociaż cenzurowane komunikaty z Lon­
dynu zawierajs. przeważnie tylko osi rożne 
Wzmianki na ten temat. Z v.ii lu stron ł  
świadczą się również, że właściwy r.enjrai 
ńy atak jeszcze się nia rozpoczął.

Wojskowy współpracownik czasopisma 
nowojoTsd tego „Pic tui i Magazine" przy ta. 
cza trzy główne powody, dla których szko­
dy wyraądzo-ne przez lotni ’ two niemiecki© 
w Anglji są większe; niż o-dwroitnie.

I) Niemcy posiadają i używają więcej 
s .-w r h w  bombowych.

21 Ataki niernieckie odbywają sie prze­
ważnie w ciągu dnia, poczas, j i »  Anglja 
uąrrcie tr a jr a  sie syrtemu mniej skute­
cznych ataków aocnych.

3) Niemcy m« gą koncentrować swejs a- 
taki ua stcsunko»/u małe wyspy bryty;- 
skii, podczas gdy lotnictwo angielskie po­
siada jako teren akcji trzy czwarte konty­
nentu europejskiego.

~En ypusz zeŁic że lotnictwo niemieckie 
spełnia swoje edania, znajdnje potwierdze­
nie także w fakcie, że Anglicy odmówili 
ubpuszczenia przedstawicieli prasy nsu- 
trąlnąj ma r' . itna dawane tereny. Okoli- 
cuiiaść ta ińówi sama za siebie..

Oświadczenie brytyjskiego ministra że­
glugi Gross-u, który w jednej z mów radjo- 
wych ni; iii. powi^diział,, że wskutek dzia; 
tołnośń ni q myjacte-śkiej może każdej 
chwili aajść konieczność .jnagłycb zmian 
wykorzystywania portów brytyjskich" u- 
w żąne jest przez „Associated Press" za 
p ie m z e  urzędowe przyznanie, że kiika 
uajw .*,u.szyLn portów jig h is k k li Jest o- 
becnie zamkniętych, podczas gdy normal­
na komunikacją w innych portach jest 
anaezmie ui rudni ona ze .iraglediu na po trze­
by wojenne.

„New York Post" omawia skutki bloka­
dy przeciw Anglji i piszę: W  razie skute- 
cznego prżeprowadzeioią blokady przeciw­
ko Anglji, momentalnie -zostanie octeięta 
przeszło połowa jej zaopatrzenia w żyw- 
i ość, Anglja jest nietyłko wyspą, ale "ak- 

gęsto zaludnionym, bardzo uprzemysło­
wi onym krajem, uzależnionym od nieu­
stannego dowozu surowców i szybkiego 
transportu z portów nadbrzeżnych do o- 
srodków praemysłowych, położonych we 
wnętrzu kraju.

W'z]rta am basadora Ja po ni
w brytyjskie™ mi nisterstwie spraw zagrań,

Pierwsza interwencja w sprawie aresztowanycti kupców japońskich.
(§§> Sztokholm, 5 sierpnia. Według do- 

nii aienia ogenc.M Reutera udał tlę omba- 
>ador japoński w sobotę pe południu do 
brytyjskisfeO miniet "stwa aw zagrani­
cznych celbm stwierdzenia właś wej pr y- 
ezy,.y aresztowania nwóch japońskich 
kupców

W  żWiązka z tern ze strony ambasady 
japońskiej wyjaśniono, że obaj s resztowa- 
ni kupcy przebywali od dłuższego czasu 
na terenie Anglji i uchodzili za ludzi, czy­
niących poważne wysiłki w kierunkuznor-

malizowrnia i poprawienia stosunków 
handlowych angielsko japońskich. Obaj 
oni cieszyli się nieposzlakowaną opinją.

Nie mogąc znaleźć wytłumaczenia i  po­
wodu postępował ia rządu angielskiego 
ambasada japońska jest silnie zaniepoko­
jona z powodu następstw zwłaszcza, jeśli
cię weźmie pod uwagę okoliczność, że o- 

oki nbęcue stosunki między obydwoma mocar­
stwami należy określić jako więcej niż de­
likatne.

W Londyiiie aresztowano 
przedstawiciela banku japońskiego.
(=) Yokio, 5 sierpnia. Dziennik „Tokio 

Nlczi Nlczi" dowiaduje Bię z Londynu, ż« 
przed ouoła 14 dniami aresztowany zastał 
londyński przedstawiciel „Bank of f-ormo- 
w J niejaki Egucni, rzekomo g  pwodu sto­
sunków, łączących go z Mosiey'em.

Dotyek^aas nie został on, zwolniony % 
więzienia.

Japunja oczekuje na konsekwencje 
aresztowań w Londynie.

(= )  Tokio, 5 sierpnia. Ministerstwo sprs w 
zagranicznych i>it m sh in  dotychczas Jfi- 
cjalnie powiadumione o afeszJ o» ,i iu przed- 
ottiwiciela firtny japońsl !ej „Mitsui" Tana. 
be i firmy „Mitsubiszi" Makrhara.

Półofićjalna ageucja telegraficzna Domęi 
komunikaje. żti w tyct w>i>adkach ebocDić 
może jedynie c rarządzenia odwetowe poć 
bańko Ulanami pożarami j ,,czkclw,eh mi­
nisterstwo spraY Bw-a bieżnych nie n yda- 
l c cltychcs-a  ̂ oficjalnego kmuńikatu w tej 
sprawie, należy przyjąć, że minister spraw 
""agranieznycn Matsuoka wnieś ie ostry pro­
test na ręce ambasadora Oraigie, a równo­
cześnie ambasador Shigemitsu otrzyma- zle­
cenie przeprowadzenia dochodzeń w Loudy- 
nie.

Niezależnie yd studjów z dziedziny prawa 
międ/,.y naiodowegc nad tem zagadnieniem 
obawiają się w Tokio, że sprawa met* m.-ać 
DOwaine następ stwa polityczne, której do­
niosłe dnaczenie przekroczy znacznie ramy 
toczących się obecnie^ spornych kwesty}  
międzs obydwu krajami.

Olbrzymie oburzenie 
w iaponji.

(= ) Tokio, li sierpnia. Aresztowanie na 
polecenie rządu brytyjekiego londyńskich 
pi zrdstawicisli japońskich firm Mitsubi­
shi i Mibiri wywołało we wszystkich ko­
lach tekijrkich olbrzymie oburzenie.

Prass dzisiejsza w tonie niezwykłego 
poantecenia z powodu „niegodnej zemsty* 
komentuje fakt tych aresztowań, poda­
nych przez, siebie w formie niezwykle sen­
sacyjnej w  tym kierunku, iż „Anglja sta­
ła się winną haniebnego postępku pod bia- 
hemi pozorami".

Dziennik „Tokio Asahi Szimbun" dopa­
truje się w tych aresztowaniach prowoka­
cji i aktu czysto politycznego. Japonja bę­
dzie się energicznie broniła ze swej stro­
ny.

„Czungai Szogio Szimpo" litw o gwał 
eie, dokóńanym przez AngJjij. przeciwkOj 
któremu ambasador japoński w Londy­
nie' założył najostrzejszy protest, Anglja 
pragnie widzieć Japonję zgnębioną pod 
względem zagraniczno-polityeznym i go- 
spodarezym.

.Jomini Szimbun" donosi o wielkiem 
wzburzeniu w ministerstwie spraw zagra­
nicznych i w sztabie generalnym, podczas 
gd: „Mijakc Szimbun" podkreśla wyraźne 
wrogie stanowisko Anglji. Dziennik „Ko- 
kumin Sziińbnn" oświadcza, że siesunki Z  
Angij ą doznały nagli niezwykłego zao­
strzenia. ,Hoezi Szimbun" w dłuższynf ar­
tykule dowodzi, źe okres działalności dy­
plomatycznej ministra Matsuoka rozpo­
czął się odrazu groźnym incydentem.

RzeczniK ministerstwa snraw zagranicz­
nych Suma obaiwiał się już zgóry takich' 
incydentów i polecił udzielić odpowiednich' 
ostrzeżeń wobec Japończyków, przeby wa­
jących zagranicą, w szczególności wobec 
dziennikarzy. Anglja oddawna miała oko 
na firmy Mitsui i Mitsubiszi, jednak obe­
cne postępowanie Anglji nie ma wogól© 
nie wspólnego z aferą szpiegowską, jako! 
czysto wewnętrzną sprawą Japouji. Za­
rzut, jakoby aresztowani Japończycy mię-, 
li sprzyjać wrogom Anglji jest zupełnie 
absurdalny.

Skandal szpiegowski w Japur.ji 
wywołał w Rrazylji wielką sensację

> = Rio da Jansiro, 4 sierpnia. Skandal 
szpisguwski, wykryty przez rząd Japoński, 
wywołał równiii w Brazylji wielką aanea- 
cję.

Znany dziennikarz Hollanda, którego ar­
tykuły przedrukowywane są przez dziesiąt­
ki _ dzienników, analizując fiasko angiel­
skiej tajnej służby w_ Japonji, przypomina 
zupełne nieudanie się £ ngielsfciej ulęcji 
szpieguwskte; w Niemczech. Również w 
Ameryce południ owej ośmiesza się Intelli- 
gence Seryioc, rozpowszechniając alarmu­
jące ulotki rozbrajająco głupie, redagow

maków ł
a-

ne przy pomocy żydowskich pisr 
całej zgrai pomocników' z pod ciemnej, 
gwiazdy.

Sądząc 7 treści ulotnik te pisanesa w sta­
nie kompletnego oszołomienia. v yworane­
go whisky. „Miałem sam — kończy dzien­
nikarz bx jzyłijaki — taka ulotkę vr rękach 
i stwierdziłem, że jest i,na arcydziełem u- 
bóstwa ducbowcgo_ i godna jest stanąć W 
jc dmj m rzędzte z historyjkami o strzelcach 
spadochronowych, prz< 'braaych za zakon­
nice. Tntelligence Service miała swój okro« 
świetności, dziś jednak powoli i melancho­
lijnie podupada", (p)
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Praw Gneramno GuttcrnatarsMra.
W pierw szych dniach mieuąea kwietnia 

br. wyszło w języku niemieckim dzieło pod 
tytułem: „Das Recht des Generalgouver- 
BeLients“ , wyd me przez Oberlandesge- 
*ichtsrat dra Alberta Web, kierownika 
Wydziału Ustawodawstwa przy Urządzi® 
Generalnego Gubemaiocna- 

Dzieło to ukaże sie ma półkach księgar­
skich w najbliższych dniach w języku pol­
skim pod tytułem: „Prawo Generalnego
Gubernatorstwa" w przekładzie pp. Jahna
i Menzlera,

„Prawo Generalnego Gubernatorstwa" 
Przedstawia wyczerpujący zbiór rozpo­
rządzeń, przepisów wykonawczych i ob- 
J^iejzozeń, wydanych przez Generalnego 
Gubernatora lub z jego polecenia. Ogółem 
sbiór ten zawiera około 300 przepisów. Bo­
ża tem dzieło to obejmuje także prawo o- 
hupacyjne, to znaczy rozporządzenia Na­
czelnego Dowódcy Wojska, o ile posiadają 
tnoc obowiązującą i mają znaczenie dla o- 
Bółu. Nadto zbiór ten zawiera ważne •u- 
^agi, cenne odsyłacze i "bardzo obfity i 
Szczegółowy skorowidz alfabetyczny.

Ponieważ wszystkie rozporządzenia, 
Przepisy wykonawcze i obwieszczenia, za­
darte w dziele „Prawo Generalnego Gu­
bernatorstwa", ogłoszone były po polsku 
J* „Dzienniku rozporządzeń Generalnego 
Gubernatora", może się nasunąć słuszne 
Pytanie, jaki jest istotny eel ponownego 
Wydania tekstu rozporządzeń i jakie spe­
cjalne korzyści przedstawia ono w stosun­
ku do samego czystego tylko tekstu 
^Dziennika rozporządzeń".

Przedewszystkiem tekst rozporządzeń w 
^Dzienniku rozy o rządzeń Generalnego Gu­
bernatora" podzielony jest na trzy ... j  tomy
(1939, 1940 i 1940 II), podczas gdy w „Pra­
nie Generalnego 0 uberna tors twa" teks t 
ten zawarty jest w jednym jedy rym zbio- 
*ze. NadiL j przepisy w „Dzienniku rozpo­
rządzeń" być muszą uiniesizczane zgodnie z 
ieb terminem wydania-—  bez względu na 
systematyczny porządek — podczas gdy 
Przepisy te w dziele „Prawo Generalnego 
Gubernatorstwa" zamiieszczi ne są w po­
rządku rzeczowym np. przepisy o ndmini- 
etraeji, wymiarze sprawiedl iwoścd, g:>spo- 
ftaruze, i t. d.

Trzeba następnie wziąć pod uwagę, że 
rozporządzenia, wydane przez władze nie- 
łiieckie, często obowiązywać mają tylko na 
Pewien okres czasu, że niektóre rozporzą­
dzenia unormować maja tylko potrzeby 
cftwitli, gdyż stosunki w kraju znajdują 
cię w stanie płynnym i nie dojrzały do­
tychczas Jo ostatecznego uregulowania. W 
Pcznycb wypadkach więc niektóre przepisy 
biegły uchyleniu lub zostały zastąpione no- 

iwemi przepisami. Orientowanie się podług 
■gDziennika rozporządzeń" i szukanie w rim 
właściwego rozwiązania jakiejś poszeizegól- 

"2. kwestji nasuwa przeto poważne trud-

„Prawo Generalnego Gubernatorstwa" 
atoniaast ma tę zaletę, że opuszcza przeni- 
y Niesione albo zamieszcza je tylko wte- 

• *dy potrzebne są do zrozumienia całego 
Kompleksu zagadnień. W  takich wypadkach 
ożycie małego druku wskazuje już czysto 

lętrrande na bezprze Imiotowość lub 
‘Uimejszone znaczenie tych postanowień.

Brzmi* nie całego szeregu przepisów nle- 
zmianie. Wszystkie te zmiany pierwo- 

luego brzmienia są uwzględnione w zbiorze 
rozporządzeń, a to w ten sposób, że nowe 
brzmienie jest umies/czone w miejscu daw- 

brzmienia odnośnego ] rzepisu. Zmia­
ny tego rodzaju widoczne są, pomijając już 
oupnWiednie uwagi na marginesie, przez 
zastosowanie kursywy.

my, żp ktoś chce znaleźć wyjaśnianie w 
sprawie należnej mu emerytury. W  sko­
rowidzu alfabetycznym znajdzie pod tym 
wyrazem wszystkie przepisy,_ miarodajm 
dla rozstrzygnięcia tej kwestii. Przegląd 
wszystkich numerów „Dziennika rozporzą­
dzeń" (ponad 1000 stron), celem wysiąka 
nia przepisów regulujących odnośną kwe- 
stję prawną, jest zbyteoznem.

r Jeżeli używa sie „Dziennika zaporze 
dzeń", to nawet po znalezieniu odnośnego 
rozporządzenia nie na. się jeszcze p e w n o ś ­
ci, czy nie przeoczyło się jakiegoś a/óźnierj- 
sżegb uchylenia lub późniejszej «m nny 
odnośnego rozporządzenia. Uwagi zamie­
szczone w „Prawie G neralnegc Guberna­
torstwa", dają pod tym względem całkowi, 
te wyjaśnienie. Dzieło zawiera bowiem od­
powiedzi na wszystkie pytania, jakie po­
szukujący i badający rOapprządz^n .a może 
sobie zadać, a ktor© bez pomocy tvgo d"ie 
ła mógłbj rozwiązać dopiero po długich i 
mozolnych poszukiwaniach.

Za g a d n ie n ie  ekon om iczne Fra n c ji
Zurych, 5 sierpnia. Po ziożeniu brom 

przkz Francję wyłoniły się zaraz liczno za­
gadnienia Ekonomiczne, które i*.ąd stara 
się w najbliższym czasie rozwiązać, by nie 
dopuścić do dalszych zawikłań w tej dzia­
dzinie.

Sprawą tych zagadnień zajmował się 
ostatnio nowy minister dla przemysłu i 
pracy Belin, idzielająe dziennikarzom 
dłużsi ego wywiadu. Na wstępie stwierdził 
on, że w części nieokupowanej przez woj- 
ska niemieckie wszystkie zakłady bron. 
przestały pracować, wobec czego tysiące 
robotników jest chwilowo bez pracy.

Z drugiej strony przystąpiono dc zra­
cjonalizowania wszysucich niemal surow­
ców, a przedewszystkiem środków pęd­
nych. Zagadnienie dostarczenia przemy­
słowi nafty i innych śrudków pędnych by­
ło również omawiane na posiedzeniu rady 
ministrów w końcu al miesiąca. Na po 
siedzeniu tern postanowiono przystąpić do 
fabrykacji sztucznych środków pędnych, 
nie mogąc otrzymać dostatecznej ilości 
natui alnych.

Zgodnie z oświadczeniem marszałka Pe­

tain. przypuszcza się, że przyszła „osp-- 
darl:_ Francji nastawiona MzE^ w pierw 
szym rzędzie >■ produkcję rolniczą. Z pod­
glądem tym polemizuje paryski „TĄnps" 
twierdząc, śe jakkolwiek np. fabryki bro­
ni staną się zbędne wobec zmniejszenia 
francuskiej siły zbrojnej do bardzo uie- 
wielkicb rozmiarów, to jednak nie należy 
pr zj puszczać, aby przemysł techniczny zu­
pełnie musiał być zlikwidowany, gdyż da 
sie on talwo przestawić na produkcję che­
miczna, a np. fabryki metalowe mogą za­
miast armal i tanków fabrykować trakto 
ry i inne przyrządy rolnicze. Dziennik 
zwraca uwagę na wielką^ przyszłość prze­
mysłu cukrowego, z którym musi prze­
mysł maszynowy współpracować, a należy 
przypuszczać, że w przyszłości wzmoże się 
znacznie plantacja buraków cukrowych, 

W ogóle aochodzi opinja francuska do 
przekonania, że na przyszołść przed prze­
mysłem francuskim stoją wieli \ts zada­
nia, gdyż ta* .źle on musiał zaetąpić iimport 
amerykański własnemi produktami, zwła­
szcza w zakresie przemysłu rolniczego.

zaletą dzieła jest skorowidz 
i^ogtyczjiy, umieszczony na końcu ksią- 
V*1 pomocy tegoż skorowidza może
, azdy odnaleźć z łatwością te przepisy, 
tor© go specjalni16 interesują. Przypuść-

Nowy trybunał we Francji.
riM?nx ’ ® sierpnia. Już kilkakrotnie do- 

j i * y- rząd francuski zamierza po- 
J ® "!*  W stan oskarżenia różnych działa- 
śef _  *fy przed Petaine.n za spowodowanie 

ranefi oo wzięcia udziału w wojnie.
ńaójphodzą w tym kierunku kon- 

JSBb wieści i okazuje się, że mc być 
‘worzony najwyższy trybunał, mający s ia 

<wu ? ie osądzenie nietylko osobistości ze 
toej i? pol,tyczr'e9e> ale również świata
jJT'&uług_ dawnej konstytucji, zadanie to 

L  ybadł°hy francuskiemu sQuai owi, wo- 
rê ’o jednak, że został on bez okre- 

„i r,t! fi terminu rozwiązanj, musi być 
|W,,r»ORiy nowy specjalny sąd, który bę- 

Wadził śledztwo we własnym za- 
Osądzeniu podlegać będzie czaso- 

BQr*’ _w którym Francja powinna była być 
lu ® *? oo wojny, a odnosić się ono będzie 

wał ny oraaE do jej prze-

■o' riu?-w zi.e J 'S0eŁa mc „staleno łisty o-.Któro będą musiały bronić się przed 
^.T^^Jiiami. ale nie ulega wątpliwości, 
V " i  . rw8zym rzędzie etanie pr^ed sądem 
^ W b I i  spraw wewnętrznych, Gewrę is 

“ » 'któremu zar^uiia się sprzysiężenie 
zeciwKo bezpieczeństwu Francji.

C  t  i i  s-ię 611 °d kilku dni w ^roKu. Mandel ndał się w końcu czerv ca 
.p a r o w c u  „Marsylja" do Afryki, gdzie 

go nadzorowi władz. Zaisadmicze | 
fitnfivenilrł m^ rGyć sformułowanw w fen 
k p i.,” 'Z;T handel miał ramiar rdać się i 
AjuSf.? J101 ,na a,1giclskim samolocie do 
lijSS ’ ^ przyłączyć siię do rebe-
I r-lncego generała de Gaulle i wystąpić 

“ttai przeciwko marszałkowi Petain?"

Im p e riu m  b rytyjskie  tr ie s z c z y .
„Relazioni Internazionalr wskazują na objawy rozkładu hnp&rjuni b ry t

1=) Medjolan, 5 sierpnia. Objawj roz­
kładu w ramach Imperjum brytyjskiego 
stanowią przedmiot artykułu wstępnego 
czasopisma „Relazioni Internaziouali" z 3 
sierpnia.

knglicy nie u ąt-pliwie będą się śmiali 
kiedy się mówi o możliwości tał iegw roz­
kładu — pisze organ Instytutu Studjów 
Polityki Międzynarodowej — ale tragiczną 
właściwością charakteru angi elskiego jest 
to, że zawsze się spaźniają. Także i v. tycn 
wypadku zrozumieją zby t późno to objieik- 
tywne zjawisko.

Nie można zaprzeczyć, że Imperjum an­
gielskie może przedstawiać jeszcze |«v,Jr- 
żne rroztiwc ści zaciętegc operu. Ale jnż 
obecnie można stwierdzić pierwsize, jak­
kolwiek lekkie rysy, które iz każdym dniem 
stają się wjraźniejsze. Imperjum brytyj­
skie trzeszczy. Ma uno przed sobą nietylko 
problemy 6  charakterze wojeinym prze­
ciwko mocarst wem osi, ule nadto zmuszone 
jest borykać się z  trudnościam, o znacze­
niu czysto wewhętrznem.

W  dzisiejszej sytuacji Imperjum brytyj­
skie powinno przyjąć do wiadomości na­
stępujące fakty:

1. Współpraca dominjów i posiadłości 
zamorskich ma skłonność do uszczuplania 
swoich ram. Siły tego Imperjum działają 
odśrodi owo. Kanada nie przyśle już więcej 
żadnych wojsk. W Afryce południowej 
wzmagają się na siłach czynniki, (które wy­
stępują otwarcie przeciw wojnie, jako nie 
mającej żadnego celu dla tego kraju, a  w 
Indjaob coraz energiczniej daje o sobie 
znać nacjonalistyczny ruch antyangieJski.

2 W  Europie najlep a szabla Imperjum 
angielskiego,* Francja jest zlikwidowana 
i na całe dziesiątki lat wyeliminowana z 
rozgrywki. Druga współpracowniczka, ge­
newska Liga Narodów nie może znaleźć 
jnż nikogo, komuby mogła zaofiarować 
usługi.

3. Na Bałkanach Angf j i nie mnie już na 
nikogo zarzurac swych sieci.

4. M -. Śródziemne jest hermetycznie 
zamknięte przez Włochy. Układ Mszpań 
sko-porfcugalSki oznacza niezmiernie donio­
sły zwrot politycznej sytuacji; brytyjski 
minister handlu DalWo może być zadowo­
lony z rezultatu, jaki wywołał jego plan 
gospodarczej blokady państw półwyspu 
iberyjskiego.

5- Co Jo oceanu Spokojnego, to nikt nie 
zaryzykuje twierdzenia, że tamtejsze spra­
wy kształtują się pomyślnie dla Imperjum 
brytyjskiego. Dominja położone m> tym 
oceanie >„c są w stanie czynić niczego In 
nego, jak milczące obserwować aktywną i 
energiczną politykę imperjum japońcide  ̂
go.

6. Moralnem i materjałnetn oparciem dla 
brytyjskiego Imperjum w świecie były w 
swoim czasie Stany Zjednoczone. Jednak 
polityka neutralnośisi, jaką Rooseyelt z g a ­
szony jest uprawiać, zmusza coraz bar 
dziej do uzależniania pomocy dla Impe- 
rjun brytyjskiemu od kompleksi intrat­
nych interesów, godnych bankrutów.

Anglicy mogą zmobilizować wiszystkie 
sweje siły celem stawienia oporu, jednak 
czas dowiedzie, że wszystkie te siły muszą 
ulec zniszczeniu.

I Iow a M iszp a n ja
a sytueseja międzynarodowa.

Madryt, 5 sierpnia. Newa łii^pauja ob- 
seiwuje bardzo pilnie wszystkie zajścia, 
rozgrywające się na kontynencie amery­
kańskim. Hiszpańska polityka zagrani­
czna uporczywie nietylko stara się o u- 
trzymanie dobrych stosunków politycz­
nych z krajami kontynentu amerykań­
skiego, ale przedewszystkiem zabiega o to. 
aby stosunki Hiszounji z krajami środko­
wej i południowej Ameryki ułożyły się 
jak najlepiej.

Ponieważ Hiszpan ja ni" rozporządza po- 
żaidanemi dla jej mocarstwowości środka­
mi wojskowi‘mi i gospodarczemi, aby cel 
ten osiągnąć, przeto dziam ona przewa­
żnie w zakresie spraw związanych z kul­
tura.

Pod tym wzgled< m B iszpan ja odniosła 
już wiele poważnycn sukcesów. Zresztą i  
zacieśnianie stosunków między północną 
Ameryką wcale nie przi szkadza krajom 
południowej i środkowej Ameryki w pie­
lęgnowaniu ich europejskich tradycyj. 
Mamy więc dowód, żr i z drugiej stórony 
nie brak odpowiedniej inicjatywy. Powa- 
żnem zjawiskiem ^ źy^iu politycznem 
tych krajów jest fakt, że coraz więcej 
wzrasta tam sympatja do reżimu gen. 
Franco i jego poczynań.

Do krajów południowo-amerykańskich, 
coraz to silniej sympatyzujących z gen. 
Franco i krajem przez niego rządzonym, 
przyłączyła się obecnie i Brazylja. Kraj 
teu dał światu już kilka dowodów swego 
ustosunkowania się do Hiszppnji. Znany

i ceniony w całym świecie uniwersytet w 
Manile wybrał wodza Hiszpanji gen. Fran­
co rektorem honorowym. Jeszcze n>e pi ąe- 
hrzmiało echo tego doniosłego i dobitnie 
charakteryzującego stosunki obu krajów 
wydarzenia, a zmów świat może zanotować 
drugi fakt uhonorowania tego _ hiszpań­
skiego męża stanu prraz Brazylję.

Drl,vgaeja brazylijska, bawiąca w tych 
dniach w Lizbonie z okazji odby wających 
się tam uroczystości jubileuszowych luO- 
lecia samodzielnego bytu państwowrgo 
Portugalii, wykorzystała, pobyt na. konty-. 
nencie europejskim, aby złożyć wizytę 
gen. Franco i wręczyć mu z polecenia pre­
zydenta republiki Vargasa daru W posta­
ci Uiiccza honorowego. Dar ten i okoli* z- 
ności w jakich został on wręczony, nie­
wątpliwie przyczynią się do pogłębienia 
por.ewnie n a w z a n e j przyjaźni portugal­
sko-hiszpańskiej. Pośrednie czy bezpośre­
dnie powiększenie wpływów gen. EVanco 
na kontynencie amerykańskim przeszka­
dza w dużej mierze wpływom angielskim 
na tej półkuli świata.

Wiadomo jest, że obydwa państwa pół­
wyspu Piremejskiego zawarły między so­
bą akt przyjaźni i  nieagresji. Obecni©' 
dołączono do tego paktu protokół umowy 
uzupełniającej. W protokole tym pod 
kreślą się, że „poczucie ożywionej wspól­
noty i Zacieśniona przyjaźń" będą w przy­
szłości pielęgnowane, aby zawarty pakt 
był coraz to więcej skuteczny m. Oba pań­
stwa obowiązują się do wszelkiego poro-1

Kamienia nad zagwarantowaniem soRmł' 
wspólnych interesów. Partnerzy _ stwier­
dzają stanowczo, że nie zawarli _ żadnego 
paktu z trzeciemi państwami stojącego W 
przeciwieństwie, do zawartego miedzy, P1®* 
ini ukłądi Jest to fakt bardzo doniosły 
p^a wz giędon, politycznym Jeczcze wyntó* 
winie; i charakteryzu., e ten pakt to, źe raty* 
fikacja protokołu jest zbyteczna.

Nominacje członków 
Słowackiej Rady Państwa.

(§) Bratysława, 5 sierpnia Preizydent Skr 
w&cji d± Tiso powołał — stosownie do po­
stanowień słowackiej ustawy konstytucyj­
nej — sześciu ca{pnków mającej pwstać sło­
wackiej rady państwowej, do której m. im 
wejdzie mdoiąter spraw wewnętrznych 
Mach.

Punr.uto mianowanyc1! bedzie z ramienia 
partji ludwej dalszych lb członków, w tej 
liczbie minister generał Gatlos i dr Fritz. 
Z mocy swego urzędu wcLdzą w skład rady 
państwowej prezes łninistiSów dr Tuka i 
przewdniczaęy związku dr S-okoil. Konstu* 
tunjące posieUz©nie rady państwowej zo­
stało zwołane na dzień 6 sierpnia bx.

Uchodźcy belgijscy pod ogniem 
angielskich karabinów maszynowych.

(= )  Bruksela, 5 sierpnia. Dopuerc obec­
nie wyszedł na światło azienne nowy ha­
niebny czyn, jakiego dopuścili sie Anglicy 
we Francji.

Pewna kobieta belgijska, licząca 78 lat, 
która uciekła wraz ze swym synem i 2-ma 
wnukami, była ostrzeliwana pomiędzy Ar­
ras i Am, ens przeź Anglików z karabinów 
maszynowych i odniosła przytem ciężkie 
rany.

Pomimo diiwanycn przez nią znaków, iż 
jest uciekinierką, Anglicy kontynuowali 
ogień przez kwadrans. Syn staruszki, pra­
cujący w pewnej fabryce w Hainaut, oia a 
jego 19-letnia córka ponieśli śmierć od kul 
Anglików

Rozszerzenie gabinetu londyńskiego,
(=) N. iwy ork, 4 sierpnia. Pisma ame­

rykańskie ogłaszają urzędowy komunikat 
Reutera z Lcndynu, według którego Chur­
chill wezwał ministra produkcji samolo­
tów lorda Beaverbrooka do dc wstąpienia 
w skład gabinetu wojennego

liord Beaverbrook ma pozostać przytem 
przez jakiś czas na swen, dotychczasowi , m 
stanowisku. Na tomiast z innego źródła sły­
chać, że miei on otrzymać aa zadanie na­
dzór nad ministerstwem informaoyj, przy- 
czem dotychczasowy minister Doff Cooper 
nie zostanie nsuniety ze swego stanowiska, 
(p) .________

Zły spreymterźenir&c.
(=) Madryt, 5 sierpnia. W  związku z o- 

statnią statystyką niemiecką, dotyczącą 
ilości zatopionych angielskich okrętów, 
pisze dzienrik „Madrid", że Anglja nie bę­
dzie w stanie pr ’,az długi jeszcze okres 
czasu ponosić tak olbrzymich ytrat.

„Generał Głód", którego Angija zamie­
rzała zmobilizować przeciwko Niemcom, 
okazał sie złyn sprz^miei żeńcem. Zamiast 
walczyć z wrogiem, zwraca sie on prze­
ciwko niej, która chciała go uczynić 
swoim własnym sojusznikiem

M ecz lekkoatletyczny 
Niemcy—W lochy 1 0 4 :7 4 .

Sztudga rd, 5 sierpnia. Rózeg i sny na sta­
dionie im. Adolfa Hitlera w Sztutgardzie 
mecz itn«dzy lekkoatletami Niemiec I 
Wioch zakończył się zwycięstwom Niamiec 
w itosjrku 104:74.

Dużą część zasługi pomona DrezdeńczySj 
Harbig, który po swem zwycięst wie w bie­
rni 400 m„ odniesionem w sobotę nad Wło- 
ehem Lańzi, zwyciężył również w biegu 
800 m„ pokonując ponownie Lanziego, a 
po atem startował również w sztafecie 
4X400 m. W  sztafecie Harbig biegł na o- 
statniej zmianie i wyprzedził o 0,8 iseik. Lan- 
żiego, biegnąc go  w końeov ej zmiią,uie 
sztafety wdosLiej. Czas sztafety niemiec­
kiej wj nosił 3:12,

KRONIKA
Wykrycie 

towarów
m agazpu 

Krakowie.
_(—) Kraków, 5 sierpnia. Niemiecki poli­

cjant, który poszukiwał TMswnego wła. 
wywaoza i w czasie tych paszuki wań 
wszedł do mieszkania jednej żydowskiej 
rodziny przy ul. Sebastjana, zauważył że w 
mieszkaniu coś nie jest w porządku.

Potwierdzenie tego przypuszczenia nasu­
nęła mu okoliczność, że żydówikia, drżała na 
całem^ ciele i potokiem słów usiłowali od­
wrócić uwagę policjanta. Policjant jednak’ 
przywro wadził drugiego policjanta, poczem. 
wspólnie- dokonali rewizji mieszkaniowej. 
W  czasie rewizji natrafili ni na podwójną 
ścianę, w której znajdował się ogromny 
magazyn przechowywanych nielrgalnle to­
warów, m. in. przesz! 1000 m pluszu, szereg 
bal5 płótna, mateirjałów wii danych i Ł dU 
łącznej wartości około 50.900 zł. Wszysitkię 
toti ary ękonfiakowann.
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Strzelanina uliczna z banda
włamywaczy.

t—) Radomsko, 5 sierpnia. Patrol policyj­
ny wytropił bandę włamywaczy, złoconą % 
cztorch osód . Kiedy policja przystąpiła, do 
legitymowania -to adytów, ci rlespodziowa- 
iiic oddali do policjantów jtrzały. Policja 
itibnłAiNe odpowiedziała ogniem, raniąc 
dwóch włamywaczy.

Pomimo .tego bandytom udało się ociec. 
Pokcja podjęła pościg i  aresztowała jedne­
go z opryszków, którym ©isazal się 25-letni 
robotnik Władysl. Czaja. W  czasie przesł u - 
chania przyzaa* się on, że wraz ze swoimi 
towarzyszami dokonał szeregu włamań. 
Banda planowała w najbliższym czasie do­
konani" i dam arna na wielką skalę do mły­
na w Gidlach,

Pod pozorem abunku
zwierzęca zemsta.

Miechów, 5 Pierr nia. (Zet) l>o drzwi mie­
szkania małżonków Sęków w lioryczanaob 
koło Wolbromia zapukały dwie nieznane 
kobiety, pros/ąc o nocleg na podstawie o- 
trzymanej rzekomo kartki od miejscowego 
sołtysa.

Po otwarciu dr &wi za koblcłam5 wtar­
gnęło de mieszkania dwóch m -'.czyzn z re- 
wi»lw“ si ani W ręku. Bandyci kazali ws 'yst- 
jdm domownikom poło rTTó się na z,emi, 
przycaem poczęli się znęcać nad małżonka­
mi Sękami w sposób nieludzki.

Pobitych •* j  utraty przytomności Sęków, 
odwieź5a r d o  szpitala, gdzie u Piotra Se 
ika stwierdzono m. in. złamanie żeber i1 
pęknięcie łopatki, zaś jego żona doznała 
pęknięta czaszki.

Be .tjalscy napaMntoy zrabował! różną 
sardem nbę wart liści oknie 550 zł.

Według przypuszczenia chodziło O zem­
sto, a rabunek był tylko upozorowany. 0) 
zemstę poszkodowani podejrzewają braci 
Sęka. Z powodu ciemności i u  macko wania 
Sębowie nie mogli rozpoznać bandytów.

STAN WODY WIŚLE. Urzędowe po- 
,miary stanu wody b a ,Wiśle wykazały, że 
fala Przyboru, spowodowanego ostatniemi 
desz? rem’ , przeszła Kraków, docierając do 
Zaw Lchost.u. W  niedzielę zanotowano w 
Krakowie pozio-r tuinnis 184, a w ponie­
działek minus 204. W Zawichoście nató- 
ciart woda podniosła się z poziomu, ulus 
162 w niedzielę, do pltts 183 w poniedziałek' 

(jo) AOBESv  APTEK DYŻURUJĄ­
CYCH DZISIEJSZEJ NOCY W  "iRAKO- 
W IE : Mikołajska 4. tęlt 110-42, Stradom 6, 
tel. 121-35, Aleja 29 Listopada 17, teł. 139-21, 
B jnek Główny 13, tel. 131-72, Karmelicka 
23, tel. 106-6'-*, Starowiślna 77, tel. 103-58, 
Długa 66, tel. 147-33, Kościuszki 18, tel. 
139-46, Mogilska. 16, tel. 175-90, KaWaryj- 
śka 27, tel. 147-06.

(Jo) ZA RUTY NIEZNANĄ TRUCI­
ZN Ą. Ostatnio powtarzaj," się często wy; 
padk’ zatrucia nk znaną tr ici-sną. Dzisiaj 
w  nocy, około godz. 1-ej, znaleziono na pla­
cu przed dworcem mężczyznę w stanie nie­
przytomny m. Nie zdołano ustalić bliższych 
szczegółów co do jego zau cda i'miejsca za­
mieszkania, poea nazwiskiem Eriedman 
■Edmund. Zawezwany lekarz Pogotowia Ra - 
runkowego stwierdził zatrucie nieznaną 
trucizną i po przekłuć ani u żołądka zarzą­
dził przewiezienie go do “ zpitała św. Ła­
zarza.

Sklepy odbioru środków iywności
dla urzędników i robotników, zam.tinionych w urzędach niemieckich.

Kraków, 5 sierpnia. W  nr. 178 „Goftoa 
Krakowskiego" ukazało się ogłoszenie sta­
rt ty m.ejskiego w sprawi” wyznarzeria 
sklenów do pt-i or j  iredków żywności przez 
urzędników i robotników, zatrudnionych 
w cnędaich niemieckich na t. zw. „aus- 
Weis‘y“. Ponieważ mieliśmy sposobność 
stwierds ić. że znaczna cześć zaantwosowa- 
nycb nie or jen tu je  sic w tym rozkładzie, 
czego dowodem jest zgłaszanie się z karta­
mi „ywuoścl de nb właściu, ych sklepów, 
przeto powracamy do tej spra w j pono­
wnie.

Zaznaczyć należy, że doświadczenie wy­
t a r t o  iż skutkiem znacznej ilości kart 
żywnościowych kierowanie wszystkich pc - 
siądaczy kart do jednego sklepu piekar­
skiego czj masarskiego < izy wreszcie kolo- 
njalnegc powodowało olbrzymi natłok lu­
dzi, na. czem tracili zarówno sprzedając]', 
jak i w większej bodaj mierze kupujący. 
Wooec pówyższ-go wyznrezi no kilka firm 
Kranów. k.ch. które od końcr ub. tygodnia 
rozdzielają towary romiędzy pes5-daczy 
kart, przycze™ posiadacze ci zostali przy- 
d*M* oi według dzielnic, w których za­
mieszkują.

Dla lepszego zorientowania naszych Czy­
telników podajemy

wykaz sklepów 
z wyznacz niem dzielnic,

Tak w>ęc m’es2Łańcy paszczególńych dziel­
nie mają się zgłaszać do sktopów:

Dzielnica I: po chleb do firmy Sackweud, 
nw Zwierzyniecka 29, po mięso Jo firmy 
Grabowski, ul. Szówską 16, po inne towary 
do tirmy Szarski i syn, Rynek Gl. S.

Dzielnic.1 II: pc chleb Jo firmy Sack- 
werd, po mięso do firmy Grabowski, po 
inne towary do firmy S-mr«k' i  Syn.

Dzielnica Tl I : pd chleb do firmy Długo­
sze w ski, ul. Kościuszki 20, po mięso dc fir- 
my Dziewońska, ul. Karmę1] Jlra 9. po inne 
towary dc fi.rmy Kolasa, ni. Grodzka 26.

Dzielnica iV : po chleb do firmy Smin- 
tucb,.ul. Łobzowska.5, po mięso do firmy 
Synpwieć, na. Karmelicka %2, po inne to 
warjr do firmy Jawornicki, Rynek Gl. 44.

Dzielnica V : po chleb do firmy Wesołow­
ski nl. Długa 15, ro  mięso do firmy Różyc­
ki, ul. Sławkowska 22, p  irne towary do 
firmy Olszowski, pi. Marjąeki 3.

Dzielnica IV 
zintua podzielona na dwie części.

Mieszkający w tej części dzrelnicy. która 
należy do obwodu I nlrMkiego, zgłaszają 
sie po chleb do firmy Saekwotrd ul. Zwie­
rzyniecka 29, po mięso do firmy Grabów 
skl, nl. Szevs ska 16, po inne towary do fir­
my Szaraki i Syn, Rynek Gl. 8.

ffiwsiajitey zaś w części należącej do Y  
obwodu miejskiego zgłaszaią się po chleb 
do firmy Zawody, ul. Grzegórzecki! 34a, pó 
mfęso do firmy Różycki, ul.' Slawikowsha 
22, a po inne towary 'do firmy Gramatyko, 
Mały Rynek: 7.

Dzielnica VII :  po chleb do firmy Sadk- 
word po mięSiO do firmy Dziewiński, po 
in.ue towary do firmy Szarski i  Syn.

Dzielnicn VIII:  po chleb do fiim y Sack- 
word, po mięso do firmy Dziewiński, p > 
inne towary e ) firmy żarski i Syn, 

Dzielnica IX : po chleb do firmy Płatek,

ul. Długosza 3, p-» mięso do firmy Dembiń­
ski, ul. Madalińskiego 3. po irne towary 
do firmy Krzyżanowska, ul. Tarnowskie­
go 10.

Dzielnica X : pot chleb dotTŁ ny Długoszo­
wski, po mięso do firmy Dembiński, po 
inne towary do firmy Ki las.

Dzielnica X I : po chleb do firmy Dlugo- 
szewski, po mięso do firmy Dembiński, po 
inne towary dc firmy Kolasa.

Dzielnica X I i :  po chleb do firmy^Długo- 
saewski, po mies i dc firmy Bembińsł i yo 
inne towary do firmy Kolasa,

Dzielnica XIII :  po chleb do firmy Dłu- 
gosaewski, pe mięso do firmy Dziewiński, 
po inne towary io firmy Kolasa.

Dzielnica XIV:  poch leb  do firmy Smin- 
tuch, po mięso do firmy Synowiec, po in­
ne towary dofirmy Jawornicki.

Dzielnica X V : po chleb do firmy Smin- 
tuch, po mię' o do fiormy Dzię, iński, po 
inne towary do firmy Jawornicki.

Dzielnica X V I :  po chleb do firmy Srnin- 
tuch, po mie .0 do firmy Dziewiński, po 
inne towary do firmy Jawornicki.

Dzielnica X V l i  : po chleb do firmy We­
sołowski, po mięso do firmy Synowiec, po 
inne towary do firmy Olszowski.

Dzielnica XVIII :  po chleb da firmy We­
sołowski, po mięso do firmy Kusioamwicz, 
pi. Marjn,-ki 3, po inne towary do firmy 
Olszowski.

Dzielnica X I X :  ro chleb ao firmy Za­
wodny, po mięso do firmy Różycki, po in­
ne towary do f'irmy Gramatyka.

Dzielnica X X : po chleb do firmy Zawo­
dny, uo mięso do firmy Kusiotnowicz, po 
inne towa: y  do firmy Gramatyka.

Dzielnica X X I :  po chleb do firmy Pl°- 
tek, po mięso de firm-. Mi chaiik ul. Za­
mojskiego 12, i>o inne towary do firmy 
Ki-zyfanowska.

Dzielnicą X> II: po chleb do firmy Pła­
tek, po mięso do firmy Michalik, po inne 
towary do firmy Krzj żanowska.

“flieszicający paz; ub "ebem Krakowa — 
zgłaszają się po chleb do firmy Smintuch, 
po mięso do firmy Kusionowicz, po inne 
towary do firmy Jawornicki.

Dla lepszej orientacji podajemy pono­
wnie

adresy poszi zególnych firm:
Pic karnie: H. Sackwerd, ul. Zwierzynie- 

cka 2„, Długoiszewski, ul. Kościusrk5 20, — 
Smintuch n l .  Łobzowska 5, Wesołowski, 
ul. Dli ga 15, Za'godny ul. CrzegórzecKa 
34 a, Płatek ul. Długoss a 3.

Sklepy sprzedaży mięsa: Grabowski.
Szewska 16, Dziewiński, ul. Karmelicka 9, 
Synowice ul. Karmeli ika 22, Różycki ul. 
Sławkowska 22, Dęmlbiński uł. Maidaliń- 
Aiegc 3, Kusicro',, cz plac Mariacki 3, Mi­
chalik ul. Zamojskiego 22.

Skie|>y sprzedaży innych towarów: —- 
Szarski i Syn Rynek Gl. 8, Kolasa uh Gro­
dzka 26, jawornicki Rynek gl. 44, Olszow­
ski ph Marjacfci 3, Gramatyka Muły Rynek 
7, Krzyżanowska, nl. Tarnowskiego 10.

Każda osoba, posiadająca kartę zgła*as 
się do odpowiedniej firmy, gdzie zostaje 
wciągnięta na listę odbiorców. Każda fir­
ma zobowiązana jest dc umieszc-zernia ną 
widoczinciij n , )jscu wykazu racyj ilości o-- 
wych i cen. Właściciele sklepów odpowie­
dzialni są za 'lokiadiny rozdzi-d środków

żywn bo!. Na wypadek stwierdzenia jakich 
uchybień przy sprzedaży  ̂mięsa, es łey 
słuszny powód do zażalef należy zawia­
damiać wyznaczonego w każdym urzędzie 
obwodowym męża zaufania, który wynik 
dochodzeń zobowiązany jest przedłożyć u- 
rzędowi żywnościowemu i  g ospodaiozemu 
przy staroście miejskim.

Mamy wrażenie, że obecne uregulowanie 
rozdziału środków żywności odpowio ży­
czeniom wszystkich zainteresowanych.

(Jo) NIESZCZĘŚLIWY WYŻ ADEK  
STARUSZKI. Subote. o godz. 15-<tej Po­
gotowie Ratunkowe zostało zawezwane ’ a 
ul. Boczną 2, gdzie spadła z drabiny_Ma- 
rja Kolan, doznając złamania prawej no­
gi. Po udzieleniu pierwszej pomocy przez 
lekarza, została przewieziona do szpitala 
św. Łazarza.

(Jo) ŚMIERTELNE ZAKOŃCZENIE 
POŁOWU RYB. W niedzielę około gofz. 
13-tej Stefan Suka, dozorca domowy, lat 
34, zam. przy ul. Warszawsł:ied łowi ąc ry­
by z kajaka, wpadł do W isły i utonął. Jak 
ustalono, nieostrożny rybak przebywał 
wodzie około 30 minut, tak, że pomoc oka­
zała się spóźniona- Zawezwany lekarz Po; 
gotowia Ratunków igo stwierdził zgon 1 
polecił przewiezienie zwłok do zakładu me­
dycyny sądowej.

(Jo) PRZEJrCHANY PRZEZ SAMO­
CHÓD. W  Trąkach koło Wieliczki został 
przejrehany przez samochód w niedzieję 
rano Kraneiszek Łodyga, lat 36. W  stanie 
br~dzo ciężkim zastał po zaopatrzeniu przez 
lekarza Pogotowia Ratunkowego przewie­
ziony do szpitala św. Łazarza.

(jo) OKRADZIONO PASAŻERA NA 
STATKU. W  czasie wsiadania na statek 
na przystani na Wiśle, przy moście Pifeud- 
skiege w Krakowie, skradziono Abraha­
mów Blumenkranzowi, zam. przy ul. Ras 
ifowiekiej 1, portfel, zawierający dokumen­
ty osobiste, ora® gotówkę złotych 878.

CJo) WŁAMANIE DO KASY OGNIO­
TRWAŁEJ, Policją została zawiadomioną 
o śmiałem włamaniu'do kasy ogniotrwałej 
'./ Niepołomicach, w  nocy z dnia Ł na 4-tyj 
b. rn. przez rozprucie K łg; skąd uieznani 
sprawcy skradli gotówkę około 14.000 zło­
tych. Bliższe okoliczności narazi© nie są 
znane; policja przeprowadza dochodzenia 
w celu wykrycia sprawców.

(.Jo) KRADZIE2 W  FABRYCE „ELEK­
TRON". W nocy 2 dnia 2 na 3 bm. wiams- 
ro  sic dc fabryki ba tor j i elektrycznych 
„Elektron* w Krakowie przy ul. Łazarza 
13, skąd skradziono pes> skórzane trans­
misyjne wartości 4.000 złotych. Policja 
prowadzi dochodzenia.

(Zet) 2NIWA NA UKOŃCZENIU. Mimo 
częstych ipadow deszczowych, żniwa zbL 
żają się ku końcowi. Za 7-10 dni na polach 
zostaną rżyska -lad zebranych ph nów, — 
które w lym roku jednak nie zadowoliły! 
wszystkich rolników. W  niektórych no­
wiem okolicach miechowskiego sporo zni-. 
szczyla t. uw. rdza. iWIelS szkoay w mie- 
chowskiem poczynił grad a w jędrzejow- 
skiem owady.

(Zet) WŁADZE PCK. W JĘDRZEJO­
W IE na ostatniem zebraniu uikonstytuo-1 
wały się jak nastepńje: pp. kiea ownik Wy­
działu powiatowego Kruk — prezes ka 
Piskorz — I. wicem eacs, Wróblewski — II 
w IcurertKes, Kabzińska — skarbnik. Stęp­
niowski —- sekretarz.

HENRYK LELIWA.

G E N EW SK A  
P R Z Y G O D A

m

Na pi ogu stanęła -.lewtolka figurka Ma­
dame 4”  Richetfce, która przy pounocy pa­
rasolki torowała sobie du-ogę, usuwając 
ua bok grubasa,

"Vvidok był tak pocieszny, że Rita mimo- 
fwoli parsknęła śmiechem... Jednał 
śmiech uwiąż) jej -w gardle, gdy ujrzała 
zrozpaczony wyraz twarzy swojej matki. 
Za J>onk? ukazał su w1 drzwiach ele­
gancki starszy pan. o równie smutnym wy­
razie oczu.

— Rito! To jest inój narzeczony, mister 
IWood! Coś zrobiła z j©go córką?

Bita doznawała dziwnych uczuć... Oto 
ftała je j matką i oskarżała ją  o potworna 
zbrodnie!

— Pani Rito! I  pani może kiedyś miec 
dziecko! Proszę się zlitować nad nieszcz" 
ślhwym ojcem! — głos Wooda załamywał 
Się rozpaczą, ,

— Dość! Ani słowa więcej! Uwolnię ca­
łą ię trojkę!. .. Ale pod w irunkiem, że 
m »ie ni© zdradzą — d >dała spiesznie.

Nagle całym je j ciałem wstrząsnął 
(szloeh. . ■

— I  naco ito wszystko byłe, «koro znowu 
nie będ 5 m, iła pieniędzy !

— Dziękuję pani! — Mister W ood na­
chylił się nad nią po ojcowsku. — A co 
uo pieniędzy, to pozwoli pani, że ..a s,ę o 
to zatroszczę! Mis łem zamiar wyznaczyć 
nagrodę za Murilla i tę- pani otrzyma. 
Zresztą jako córka mej przyszłej żony, 
nie bodzie o ’n‘ na uiezem s bywało...

— Ach John! — Madame de Richette 
ucałowała go w usta.

—> Rita zawsz* była historyczka — za ■ 
konkludował Bimbokopnlós. — Na przy- 
szołść ni-' będę pracował z balam i! _

— A  gdzie iest Alicja? — dopytywał Się 
teraz mister Wood.

— Prawda. Alicja! — Rita spojrzała na 
zegarek, było już 15 minut po 12!!! — Bo­
że wioski! Za 15 ramut wszyscy zatoną! 
M“chani^m jest nastawiony i cofnąć go 
Się nie dal Musimi spieszyć na ratunekt?

Tylko wątpię, czy zdążymy... Biedna mi­
sie Pippermint! I  ten przystojny młodj 
człowiek! Ja pójdę sama, bo jeżeli nie 
zdążę być na czas...

Missis I'ippcrmint! — zapiszczał gru- 
gas. — Id“ jej też na pomoc.

— Ja też! — zgłosiła się MmKme de R i­
chette. — Bez względu na niebezpieczeń­
stwo!. ..

— Do czerwonego salonu! — zakomen­
derowała Rita, bo winda była nieczynna, 
gdy nikogo na dole w biurze nie było.

Bimkokopulo 3  pogonił pierwszy z nieo­
czekiwaną szybkością, za cim i eszta tor 
warzystwa. Gdy Bimbukopolos dopadł łu- 
st: a - krętych schodów, była na zegarku 
Rity 12 minut 18.

Poczęli sebodzić na dół Bimbokonulcs 
nirti-wszy. Ale po krętych schodach nie 
dało się prędko gonie. Była już 12 minut 
19... teraz minut 20, 21... W  jedną stron.* 
może zdąża. . Ale z powrotem?!... 12 mi­
nut, 22! Teraz schoay się skończyły! 
Wtem Coś ogromnego wpadło na Bimbo- 
kopulosa!...

— Masz, grubasie jeden!!
To był bezsprzecznie głos missis Pippei 

mini!
Przy schodach powstało aiezwsJD" zo- 

m?.psza"ie ale wkońcu z lasu rąk i nóg 
można było dojrzeć twarzyczkę Alicji, i 
wesołe oczy Jerzego...

Była już 12 minut 25!!
— Wszelkie porachunki osobiste na pó­

źniej! — zakomenderowała Ri ta. Grozi 
n i e b e z p i e c z e ń s t w o ! ! !  Na 
górę!

Wszyscy usłucnali wezwama! -fednsk 
nie dało się tego uskutecznić tak szyb­
ko. .. 12 minut 29... 12 minut 29 i 30 se­
kund!!! Ostatnia weszła na schody Rita. 
Wszys* y już znaleźli s‘ię' w czerwonym sa­
loniku. Brakowało tylko Rity. 12 minut 
30!!! Okropny huk wśtrzasnął całą wil­
lą!! To u oda wdarła się dn podziemi!...

Spojrzenia zgromadzonycn skierowały 
się ku puMtemu otworowi Za lustrem.

Upłynęła krótka chwila w milczeniu.
Wtem ż otworu dał się • słyszeć srebrzy­

sty śmiech... . .
Pp Chwili z ezeła 5d ałayała się gtowa 

Rity. .
— Pogrzebałam moją przeszłość!... — 

zawołaał wesoło.
— A teraz proszę nam opowiedzieć ja- 

keście sie wydostali — zapiszczał Grek. 
pocierając zmaltretowany podbródek i

kierując swoje pytanie zwłaszcza w kie­
runku missis Pippermint.
’ — To było tak! - Vera czekała tylko 
na okazję wypowiedzenia się — Najpierw 
przespałam się solidnie i  zbudziłam sie 
już dobrze po dziesiątej rano. Miałam 0- 
chotę zadzwonić na śniadanie, gdy zorien­
towałam się, gdzie je-tem. Wot-ec togo 
chciałam się naradzić z Alicją i Jerzym, 
ale ei spali, jak zabici, siedząc na kanap­
ce przytuleni do siebie z rozkosznemi u- 
śmiechami na ustach. Ciekawam cc te a- 
niołki całą noc robiły. . . Ale mniejsza 
z tem! Na stole leżąły dwa browningi i 
zauważyłam, że Jrzwi były podziurawio­
ne wokół zainku ale nie zupełnie. Wido­
cznie zbrakło im naboi — pomyślałam. — 
Ale spróbuję1 Wzięłam jeden brm ming 
w jedną rękę i strzelam-. Aż tu pafl paf! 
A w mc były jeszcze irulki w rewolw erach! 
Alicja i Jerzy naturalnie _ się pobudzili i 
-do mnie - awanturą, .że im ostatnie ̂ na­
boje wystrzeliłam. A  ja niewiele myśląc, 
zdzieliłam zamek pięścią — podniosła do 
góry swoja herkulesową rękę — i trraeh! 
Zamek wyleciał!! Ale że to było wszystko 
elektryczne, tc lunie trochę prąd złapał, 
ale nic mi się nie stało! -

Za to zamek Wybiłam i przez to prąd się 
przerwał! Drzwi otworzyły się jak po ma­
śle . . . 1 ByJ iśmy wolni! A więc prędko do 
w *,r Jy!. Ale winda byłą niwczyn-na. Jerzy 
zauważył słusznie, żt> sk-ro już znikły 
wsZj^tkm antyki z sali baloweti. to tu ną 
dole zostae bodzie wybitnie niezdrowo i o- 
pnwiedział nam o drngiem wyjściu. Na- 
sznkaliśmy się togo począć nie. Ale wkoń- 
cu Alicji przyszło na myśl, że to drugie 
wyjście powinno prowiadizńć do  ptidyiemr 
nigo  ̂ biura. 1 tak rzeczywiście było. Zna­
leźliśmy ieu długi podziemny korytarz i 
gdy dotarliśmy do krętych schodków, U- 
słyszeliśmy skradając” się kroki wrogów. 
A  resztę to już wiecie — s kończyła swo­
ją relację missis Pippermint.

— A  myśmy się zaręczyli, papom! — 
ogłosiła Alicja.

— Bądźcie szczęśliwi, moje dzieci! — mi­
ster Wood miał Izy w oczach.

— I  przyjmijcie do wiadomości, re Iwon- 
ka też wreszcie zrodziła się zostać moją 
żoną!

— Hurra! — Alicja rzuciła się na szyję 
Madame de Richette.

Rita stała na ubocza przysłuchując się 
wszystkiemu i  wysłuchuj ąn. olrzyków 
szczęścia.

— Będę was musiała pożegnać! Wasze 
niebezpieczeństwo już minęło, ale moje się 
dopiero zaczyna...

— Chcesz nas ©puścić* — Madame de 
Richetto spojrzała ua nią zasmucona.

— Musze mamo! —
Jol r Wood zbliżył się do niej i wyjął 

z portfelu książeczkę czekowa.
— Masz tu dziecko 20.000 dolarów i ro®-* 

pocmij nowe życie!
— G zy .:, zy powinnam to przyjąć? —* 

zimne oczy Rity zamgliły się dziwnie.
— Bezwizględnie tak! Naieży ci się to za) 

uratowani© życia mojej córce.
.—■ Jakieś auto zajeżdża pełne policjan­

tów! -— zawołała missią Pippermenit, któ­
ra wyglądała właśnie przez oknę.

Rita schowała czek za bluzkę, ucałowa"* 
ła gc-acc mi tgę i w szaionem tempie zbie­
gła ze schodów.

Inspektor Beyery wkroczył do pokoju. _
•— Bracia Zacharów w .ta li aresztowani 

wraz z Robertem van Btrinkenem, ale ten 
ostatn zdołał noiec. Kto wie o  jego miej­
scu nabyta?

Ciiśza była mi obu* wiedzia.
— Poszukuj© się również tauceekj, RlitS 

Nissenl
— A to sobie ją  pan znajdź! — wybu­

chła missis Pippermint.
Inspektor rzucił na nią piorunując© spoj­

rzenie, ale w tej chwili wszedł sierżant 0 
meldunkiem:

Znalezioro skrzynie ze st rądzionem: 
dziełami sztuki z muzeum R-^illod!

— Jest tam też twó., Murillo, pańciu! - 
odezwała się Alicja, tuląc się do zakocha* 
nego Jerzego...

W  dwa lata później, na premierze wiel­
kiego sensacyjneor filmu w jednem z re- 
prezentacyjnych Lin nowego Jorfco, mo- 
v.ne b] Jo zauważyć państwa John Woodó^ 
z państwem Asterami w leży oatterowca 
1 Iłó.wna rolę filmu kreowała świeżo z Au­
stralii zaangażowana, niezwykle utalento­
wana artystka, nieprzeciętni'© pięknu pl»' 
tynowa blondyna.

Ściemniło się i w tem z ekranu popłyną 
srebrzysty śmiech...

— Ależ to_ Rit*! - zawołała niezwykle 
głośne jakaś jejmość, w  pierwszych rze 
dacu foteli, 'derzająe przytem z leanpepw 
men tem sąsiadkę, swoją w kolano™

(KONIEC*.
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WESOŁY KĄCIK.
NA ZADATEK.

.— Dlaczego bijesz Jurka? Przecież nic 
O.e sp-sw-ił!

— Tak, ale jutro przyniesie świadectwo, 
a mnie nie będzie w domini...

ZAPOMNIAŁ JU2.„
-—Nb tok, ojcze, przecież i  ty, gdy by­

łeś młody, tb robiła długi kar*. Lane.
— Naturalnie, ośle jeden, ate spłaca? je 

mój ojciec...
DOBRA RADA.

— Nigdy nie wsiadaj do przedziału, w 
którym siedzi sama młoda, ładna " ie ”je -  
sta, bo nigdy nie możesz lego przewidzieć, 
ęzy to nie jest przypadkiem twoja przyszłą 
żona.

IMIENINY.
— Wielmożna pani, od dwóch, dni nie ja ­

dłem, proszę o jakieś ciasteczko.
Ciasteczko? A chleb wam nie wystar­

czy?
— Owszem, ale dziś są moje imieniny.

2 UflZtDDW
Sąd okręgowy w Krakowie 

Wydziąl I  cywilny 
diuia 1. Sierpmia 1940 X 'i jJOM l

ZarzatLenie umorzeni i papierów 
wartościowych.

Na wwio^eK Czcwy Scłlajor Kraków, F*ządMcza 51, 
podejmuje się postępowanie cele a maer-Bnia wy- 
mienionych niżej papierów Wartośoiowyrh, które 
Wnioskodawcy miały zaginać. Wzywa sit; posiadacza 
tych papierów, aby je w ciągu ‘ /, roku od dinla ogło­
szenia zarządzeniu, przedłożył temu Sądowi, Także 
inni Interesowani mają zgłosić swoje zarzuty prze­
ciw wnioskowi- W  razie przeciwnym uznałby »ąd po 
upływie tego terminu te papiery v „rtośoiowc za umo- 
rzo to

Oznaczenie papierów wartościuwychi
Książeczki Komunalnej Kasy Oszczędności miasta 

Krakowa Nr 4-‘>6939 nr j.109.32 zł. i Nr 457145 na 
3123.61 z?., oj)ie\i ,ij"c» ma nazwisko Czewa Sza jer, 
a zastrzeżone na hasło „paszport". 26918

Sąd okręgowy w Kri kowie 
Wydział I  cywilny 
dnia 1, sierpniu 1940 

I  T 111/40 
115/ U.
Zarządzenie umorzenia papierów

wartościowych.
N i  wniosek Ce :ylili Finker. Kraków, Dietla 29 i Be- 

giny Ka. zengold, Kraków, ii. -jow-lia 4, podejmuje 
sie postępowanie, Cc.—a um -"'i >ńia wymienionych 
niżej papierów wartościowych, które wnioskodawcy 
miały zaginać. Wzywa sną poaiadacjo tych panie- 
rów ,aby je w ciĘgu ‘/, roku od duła ogłoszenia za­
rządzenia przedłożył temu Sądowi.

Także inni interesowani i lua.ia zgłosić swojo Zarzu­
ci Przeciw wnioskowi. W  razie przeciwnym iznałby 
eąd Po upływie tęgo terminu te papiery wartościowe z3n ainorzjre. 

uzns0femie papierów wartoscóowych:
Asiązeezk, Komunalnej Kasy uszęzedtności miasta.

.,1, V- ,V. ' r 450998 na 623 zł, 58 gr. ł nazwisko’ Ce, 
tylii Finki r, zastrzeżone "a  bas to „Zygmunt", Nr 
43b388 na zł. 370.78 i nazwisko Kegiiny u.atz„ngold, 
3 zastrzi sona na hasło „Podkowa". 26943

ą Okręgowy w Jaśle, dnia 13. czerwca 
asło. i .  1/40. Fnamciszeb Zychowiua e Korczyny, 
zaginą’  w Ameryce w loku 1920. Wiadomość, o nim 
LdZielnó należy do roku. 20544;

SĄD  OKRĘGOWY Jaśle, dnia 27. K©ca 1940.
Baśko z Szklanek zaginął w Ame­

ryce 19-il. u .adoiaoLci o nim udzielić należy do roku.
2055k

S A D  O K R Ę G O W Y  w Jaśle, dnia 15 lipca lłrtfl. 
I_T. 2/40. —  E D Y K T . Jak u b  Chudy z  Dębowej —  za­
sunął w Ameryce. Wiadomości o nim udzielić należy 
ao roku, 2056k

SĄD Grodzki w Krakowie, dnia 7 lipca 1939 r„ sygn. 
860/39. —  Na wniosek Julii Mo»k*»iiiy zarządza się 
Postępowanie, celem t mon »ńia k»i teczki oezozęd- 
ności>W»j _Komi-na'nej Kasy A-aczędmości Miasta

itfgo węzy, ania zgłosili sw i prp wa. W  razie przeciw­
nym uznałby Sąd po bez ikuteczmym npływ.e togo 
czasokresu wymieniona książeczkę za umorzoną.

269(13
SAD Okręgowy w Jaśle, dniia 22 iipca 1940. T. 4/40. 
«»n Wy.dbwackl z Brzi zowtj zaginął w Bosji 1915 

foku. Wiadomości o nim ndaiełić należy do roku.
•’ 057k

ROWERY
damskie i mę­

skie iprzfcdaje 
M f  po cenach 

*  fabrycznychE Fma STEYR 
__ LAIMLER- R PU C ci K ra -  
w  ków, StawKo- 
W wska 6, ofi­

cyny. 26847

AUTO
Steyr 50. sprze­
dam. Mickiewi­
cza 51/6 14—16.

26911

A L T
saksofon — do
sprzedania. W ia­
domość Ludwi­
nów, ul. Tuieek . 
43, m. 2. 26902

WAZEK
głęboki „pu r to wy 
tanio sorzedam. 
Kraków, St. Ol- 
„Zds Wolności 36.

26905

P A T E FO N
walizowy, szwaj 
carski, 5 płytami 
sprzedam: Miko­
łajska 6, I. pię­
tro 14). 26925

P IA N IN O  
K O C H  & 
K O R S E L T

palisandrowe o- 
kazyjmie sprzeda 
Helena Smolar 
ska, Kraków —  
Sławkutfska 4 —  
Skład Fortepia­
nów. 26799

BU TY
robotnicze dla fa­
bryk, kopalń do­
starczy hurtow­
nie za zezwołe- 
n em wła Iz; Wy. 
twćrnia obuwia, 
Kraków, Bezdro­
że 17. 2032k

3 %
kubików desek 2 
calowych sprze­
dam. 550 złotych 
Grodzka 32.

26497

M A S Z Y N Y
tu szycia - owe i 
używane stale na 
składzie. —• K ri. 
ścher. Zwierzy­
niecka 6. 26782

F O R  E P IA N Y
okazyjnie -Ehr- 
bar, Forster, —  
mec ’ aniia an­
gielska, prawie 

nowe, —  sprzeda 
Skład Fortepia­
nów Heleny <mo 
łarskiej, Kraków 
Sławkowska 4.

26798

r AMtH
kilka p:s. ej a, 
dii.  u  toniu lo 
nabycia. Kra­
ków Siemiradz­
kiego 21/3.

26806

K ‘ T
szklarski, jakość 
przedwojennie- o- 
■nz farba TJlbra- 

manta „Lercr- 
kus" i perłowa 
olejna, natych­
miast tanio do 
nabycia. —  Kra­
ków, S-emiralz- 
kiego 26/3.

26807

S Y P IA L N IĘ .
jadalnię, serw e, 
lodownię, buty 
damskie nowo, 
pianino, zegar 
stojący sprzedam. 
Zielona 3, m. 4.

26857

K A R A K U Ł T
piękne, — nowy 
krój sprzedam. 
Filipa 2/2. 26898

O K A Z J A
parcela Wola Ju- 
stowska 600 są­
żni, 60 m frontu 
uzbrojoną na 

tychmiwet do Spizeiluiuia, cena 
60 tysięcy. Go­
niec Kr.ak. Kra­
ków „Nr. 26631 .

26687

Większa ilość

Płyt Amoniowych
korzystnie na sprzedaż

Zarządca
Słan ia ła*? Fcn rych

N ow y Ś w ia t  331,ir. wm MM
Kierown. Żakł. 7. Jroj.-Lecznicz, Swoszowicach 

ordynuje Kraków, Biskupia 14 od 5 -?
Teł. Nr. 13760. 26873

Osi" c? środy i sonoty,

Dachówka i centa
wągri/nowo, z natychmiastowa wysył­
ka- Wysyłamy do każdjj miejscowo­
ści, 1 ł  każdej ilości. ,,Univer»Li“' — 
Sra-owiślna 28, T eł.'119-37. / 2060k

Worki papierowe
Piece kaflowe — F | l * y  

Bury kamionkowe — Cement
dostarcza natychmiast wagonowo- 

dolalicunie

L Stoli Kraków,
Materiały budowlane — urządzenia 

sarni tarne 2053k
ul. Starowiślna 28, Tel. 107-33.

Najkorzystniej kopisz -  sprzedasz, 
jeżeli ogłaszać się będziesz w 
KRAKOWSKIM.

G e n ja ln y  p o m y s ł.
Farma „Negr-o“ fabrykowała pastę do 

obuwia, Bromaową, czarną, białą i żółtą, 
Prz echu ębiouś t wo ^rpsperowąfo nieszezoŁ-ól- 
itic. KoaiikurPiLcja była duża, a pasty kupo­
wano mało.

— Gdybyru wied-nimł, w jaki spuspb moi- 
oa ich zachęcić do kupiowauia mojej pasty! 

wzdychał mister Brown, właściciel

Zdaje się, pe mam pewien pomysł — 
od«zTvał się nieśmiało Gibbe, młody urzęd­
nik firmy.

~  Pewnie nic mądrego, — wzruszył ra­
mionami rozgoryczijmjr szef.

—; Sądzę, żę to jest dobry pomysł. — zau- 
wazyj nń śmiało urzędnik.

.■M-tater Brown spojrzał z niedrwierza’ metm:
~  Niech pa: l wreszcie powie, o co oho-
n-wu r>de7W ił się.Ul obi wyj aśnił:
• zachęcie ludność (Jo kupowa-

n?.a i wyłącznie naszej pasty do obu­
wia. -Niech, nikt nie wydaje ani centa • na 
wyroby obcych firm.

—„ Ale jak pan to chce pizepir o wadzić? 
Lzy będzie pan klientów hięiinotyzował?
 ̂~ r . ob w  tym rodzaju, mi 3*ter Brown. Zu­

pełnie słusznie ran zauważył. Klienta trze­
ba hipnotyzować. A < óż się do tego bar- 
Oziej nadaje, aniżeli pieniądze? Niech pan 
Dgłosi w pismach, że do każdego trzeciego 
(pudełka naszej pasty, wkładamy 10 cewtów-

do każdego pięćdziesiątego pudełka —- 50 
centów, a de każdego setnego —- 1 dolaJ-e. 
Nasza pasta do obuwia zyska popularność, 
a publiczność będzie siej o nią dobijała.

Twarz mister Browna zajaśniała.
— Człowieku! — zawołał, — skąd pan ma 

takie genjalne pomysły?...
Staram się je  mieć — zauważył skrom­

nie mister Gibbs.
Czego pan żjda za ten pomysł? Czy 

chce pan podwyżki pensji* czy też jedno- 
t  azowego wynagrodzenia, czy wreszcie, 
udziału w dochodach?

— Nie z tej dzi sdainy, penie szefie. — 
Piroszę o rękę pańskiej córki.

^cmysł mr. Gtbbsa h jł rzeczywiście ge­
njalny. Na wiszystkich plakatach ze wszyst­
kich < kranów, z czoło ^yoh stronic gazet 
rzucały sia w oczy olbrzymie reklamy, któ­
re donosiły, że pasta ..Błyskawicą", pro­
dukt firmy „Negro“ daje szanse wzboga­
cenia się. Kto wyda na pastę 30 centów* 
ma szramo znalezienia dolana 

Przedsiębiorstw o pa osperowało znakomi­
cie. Publiczność dob;jała się o pastę „Bły­
skawica4'. — Niektórzy ludzie czyścili ej 
buwio pięć razy dziennie, aby czemprędaej 
ukazało się dno pudełka, a wraz z ntem —- 
moneta. W  niektórych domach czyszczenie 
obuwia i odnajdywnnie w  nim monet w 
pudełkach pasty, rtało się nawet ejieniś 
w rodzaju sportu, Gał i Ameryka użyz ała 
tylko pasty „Błyskawica44, a konkurenci 
je '’ p i po drugim, ogłaszali upadłość- 

Firma „Negro“ zarabiała- olbrzymie su­
m y.

Nagle, jednego dnia, jak piorun z jasne­
go nieba, nadesclo do firmy urzędowe za­
wiadomienie władz, z&brsniająwe stosowa­
nia tego rodzaju ret lamy, z następują­
cych trzech powodów:

a) ponieważ zmnieó&zia to obieg bilonu 
w krain.

b) zanieczyszcza pieniądze,
c) budzi chciwość w narodzie-
Mister Brown wyrywał resztki włosów 

z ełowy. Ten zakaz zrujnuje przedsiębior- 
stwo! Ż-dem człowiek nie kupi więcej pu­
dełka, które będzie ze. wierało tylko i wy­
łącznie pastę.

Pani Gibbs, córka mister B-^wna czyni­
ła mężowi wyrzuty. Tylko on jest wszyst­
kiemu wirien, ™n ponoisi odpowiedzial­
ność za to, co się stało, tylko on mógł 
wpaść na tak idjotyczmy [«imysł... Gdyby 
nie jego wtrącanie się do nieswoich spraw, 
przedsiębiorstwo kwitnęłoby w dalszym 
ciągu.

Gibbs zakrył uszy, ałe ponieważ nic nie 
wstrzymało potoku wymowy jego żony —■ 
zamknął się w swoim pokoju.

Po upływie dwóch dni udał się do teścia.
— Mam nowy pomysł - -  powiedział.
— Znów coś podobnie głupiego? — zapy­

tał mi. Brown z przekąsem.
— Nie. Tym razem jest t coś takii go, 

przeciwko czemu policja nie będzie opono­
wać. Do każdej dziesiątego pudełka pa­
sty będziemy wkładać zawinięte w n -wo­
skowany namier bileti' do kina. Publicz­
ność znów będzie się dobijała o naszą pa­
stę.

Twarz mister Browna zajaśniała, jak 
słońce.

■ B B B B B B n Ę gH B H U W M M M M M IIB
i— Jesteś prawdziwym genjuszem rekla­

mowym — powiedział do zięcia
— Czego żądasz wzam5an?
Mister Gibbs spojrzał na swego teścia 

wzrokiem pełnym boleści.
— Zabierz, proszę, swoją córkę z powro, 

tern,
Eugeniusz Kurek (Krynica),

Biiicher i jego fajczarz.
Bliiclier, słynny marszałek . niemiecki, 

zwany marszałkiem „Y-orwart.-4*, miiaf swe­
go osobistego fąjczarza, do którego obo­
wiązków należało napychanie fajek i trzy™ 
manie ich w pogotow:u. Dodęzas jednej 
bitwy, Biiicher wręczył f  jczerzewi krótką 
glinianą fajką, którą wyjął właśnie z ust, 
mówiąc:

— Masz, trzymaj ją  zaprlona — ja  za-rąz 
wrócę.

Potem Biiicher udał si“ w stryne oddzia­
łów. które bnały bezpośredni udział w be­
ju. Późnym wieczorem lopiero powrócił 
marszałek na to samo miejsce, ma którem 
zostawił fajczarza i zastał go tam palącego 
fajkę.

Gdy fajczarz spostrzegł Błuohera. począł 
mu robić w /izuty :

—i Kilka fajek ustrzel: li mi on\ tę tylko 
me m jeszCuO.

Biiicher odebrał ją, usprawiedliwiając 
się:

— Trwało to trochę za długo, ale te gąb 
gamy nie chcieli jak naumyślnie zara«i u-< 
ciekać.

t
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w y k w a l i f i -
K O W A N Y

C U K IE R N IK
du F abryki cu- 
k tó w  i marmolad 
f d  zaraz potrze 
boy . Znajom ość 
niem ieckiego wy 
m a gana. Oferty 
* odpisami św ia­
dectw i curricu­
lum yitńe kiero­
w ać : -sł-’. „Zarz ąd 
D óbr Staromie- 
ście p. Rzeszów**.

1967k

„ R O L N IK *
w  Sanoku doszu 
ku je  kierownika 
do Spółdzielni 
rolniczo-handlo­

w ej. 1981 k

W E R K M IS T ftZ A
m echanika, zna­
ją cego  sic ń& od­
lewnictwie, w yro­
bach kutych i na- 

. prawo-ch maszyn, 
poszukuje* Zgło­
szenia v pisemne: 
„Informator** —  
K raków , P.ijarska 
19. 2033k

D Z IE W C Z Y N Y
ido posługi, z go­
towaniem, poszu­
kują: Zaleskiego
45, nu 7. 26877
DZIEWCZYNA

do wszystkiego 
potrzebna od 15 
sierpnia, z do­
brem gotow a­
niem, z dobremi 
poleceniam i. 
Zgłoszenia od 8 
sierpnia w godzi 
nach 6—9 wieczo­
rem, ul. D ługa 
46, m. 3, 26884

W 02 N IC A
Jtarwaler., do pary 
koni potrzebny 
w  ogrodnictw ie: 
Brono wice W iel­
kie, ul. Stawowa 
153. 26888

STRÓZDSTW O
do objęcia  na­
tychmiast, —  o d ­
stępne 1.200. — 
Zgłoszenia. Sław­
kowska 10, u do­
l o  rcy od 4 do 6.

26891

S E K R E T A R K I
poszukuje do biu­
ra : Dokładny ży­
ciorys, wym aga- 
njia: Goniec Kra- 
»,Nr. 26851“ .

26851

S E K R E T A R K I
nienagannej pre­
zencji, z jeżykiem  
niem ieckim  i poi. 
§K!iH* poszukuje 
biuj*o. Zgłoszenia 
Goniec K rakow ­
ski, Kraków, ,/Nr 
26930**. 26930

f r y z j e r k ę
Zdolną - przyjm ą 
Zaraz na stałe.. —

I Zgłoszenia: F ry­
z jer  Maków P©d- 
bale 480. 26770

B U F E T O W A
poszukuje pracy. 
Zgłoszenia* Go­
niec Krakowski, 
K raków  — „N r 
26922“ , 26922

K U P IĘ !
M ało używany 
pokój męski — 

pierwszorzędnie
w yk on a n i: szafa kombinowania. — 
stół, fotel, krze­
sła, biurko, tap 
czan oraz 2 dy­
wany perskie. — 
sm ym eńskie łub 
żywieckie. Zg ło­
szenia z poda 
niem szczegółów, 
wym iarami i ce­
nami dó: Goniec 
Krakowski K ra­
ków „N r 26940“ , 

26940

A P A R A T  
P IW N Y

kupie zaraz. Kro 
woderska 77/12.

E L E K T R Y C Z N Y
piec kuchenny, 
kupie- K rowoder 
ska 52, 1.

26943

P IĘ K N E
kilim y, dywany, 
„Persy** kupią 
Starowiślna 80 
sklep. 26969

K S IĄ Ż K I
wszelkiego ro­

dzaju kupuje 
Spółdzfrelniia 
„Czyt©lmik“ , •— 
ul. Dunajewskie­
go 3, lewy par­
ter, przez sień, 
godz. 9—14.

26927

K U P IĘ
wegfieł opadowy, 
drut elektryczny, 
grubość ob o ję t­
na. Asnyka 7, 
dozorca. 26928

K U P IĘ
okazyjn ie urzą­
dzenie dwu kom- 
fortow ych pokoi 

kuchnią. — 
Zgłoszetnn.a; G o­
niec Krakowski, 
Kraków, —• „N r 
26924“ . 26924

K U P IĘ
okazyjnie ładną 
sypialnie, kase­
tą na srebro, pa- 
tefom z płytam i. 
Krowoderska fi, 
m. 4. 26921

K U P IĘ
okazyjnie kilka 
perskich dywa­
nów, złoty męski 
zegarek i branzo- 
letką, jakoteż pią 
kny serwis por­
celanowy i ma­
szyną do pisania 
portable. Zgło­
szenia:: Gertrudy 
14, m, 8. 26754

W A N IL L IN Ę
K W A S E K

W IN N Y
kupdą. O ferty: — 
Goniec K rakow ­
ski K raków  „Nr. 
26783“ . 26783

S Y P IA L N IĘ
jadalnią luksuso­
wą kupią. Staro­
wiślna 80 sklep.

26975
FU TR O  L IS A

kupią zaraz. 
Zgłoszenia: W i
śln.a 4, Hala 
Meblowa. 27002

2 S Z A F Y
i tapczan kupią- 
Starowiślna 80 -  
sklep. 26979

Z Ł O T E
bransolety, łań 
szki, p ierścion­
ki, oraz ztoto ni 
sko próbne kupu 
ją. Grodzka 2, m. 
9, o ficyny , I. p 

26972
K U P IĘ

kom binowany po 
kój z tapczanem, 
biurkiem, bib lio­
teczką, Kreden­
sem —  tylko no­
woczesny. ciem ­
ny, luksusowe 
wykonanie. Go­
niec Krak., K ra­
ków, „N r. 26876 

26876
K U P IĘ

małe biurko-szaf- 
ką, na książki _ i 
dyw an: M azowie­
cka 134, Piekar­
nia. 26881

T A P C ZA N ,
stan bardzo do-, 
bry, komplet ezte 
ry krzesiełfea z rur 
cbroinnikiel, 
stołem. Zgłoszę: 
n ia : Goniec K ra­
kowski. Kraków, 
„N r. 26883“ .

26883

Z ŁO TĄ  
B IŻ U T E R J Ę

lub srebro, może 
być połamane 
kupią: Grodzka
5, I piętro, o fi­
cyny m. 4.

26981

GO SPOD YN I
pow yżej trzydzie­
stki natychm iast 
potrzebna do nie­
m ieckiego domu. 
Znajom ość jązy- 
ka niem ieckiego 
konieczna. ' Z g ło ­
szenia Batorego 
17 m. 10 codzien­
nie wieczorem  — 
7— 8. 2050k

W Y C H O W A W C A
jązyki, zezwole­
nie, —  poszukuje 
kondycji; Goniec 
Kr-ąki;. Kraków, 
„N r. 26879“ .
& ' /  26879

P A N IE N K A
16-lptnia, ze szko­
ły  ' gospódarezej 
poszukuje jak ie­
gokolw iek zaję­
cia, najchętniej 

w  sklepie* Zglo- 
swejafa: Gonieci
Krakowska, K ra­
ków, „N r 26933*.

26933

Z E G A R M IS T R Z
Otrzyma narzę­
dzia, -1,0-kąl, nrzą 
dzenie. centrum 
K rakowa., Zgło­
szenia: Goniec
K rakow ski K ra­
ków „N r. 26964“  

i / 26964

W Y K S Z T A Ł ­
CONA

języki, maszyna 
przyjm ie posadą 
biurową. Zgło­
szenia: —-G oniec 
Krakowski, K ra­
ków  „N* 26951“ .

26951

Ś L Ą Z A K
“były urzędnik 
W spólnoty Inte­
resów  — zna j o - - 
iność buchalter.i i, 
język polaki, nae- 
iniepki w  słowie 
i  piśmie poszuku- 
jd  " jakiejkolw iek 
pracy. Zgłoszenia 
Goniec Kr-aikow- 
fefci K raków  „N r 
|26993*% 26993

S T A R E  z ę b y ,
mostki, korony 
kupuj o —  przera­
bia: Zakład den­
tystyczny, Dietla 
60. 262U2

H U R T O W N IA
SPO ŻYW CZA

„V A N CO “
Kraków, Dietla 
50, zakupi hur­

townie towar 
branży kokwuiąl- 

[£K>Tspoży wczej. 
Zgłoszenia w go 
dżinach 10— 12
w firm ie. 2692Ó

P L A T F O R M Ę
JED N O K O N N Ą

na' 20 ton, w do­
brym  stanie, z  ko 
niem  lub bez — 
kupią. Zgłosze­
nia: W incentego
Pola 4, m. 2.

26904
Ż ELA Z O

betonowe 2000 kg, 
drzewo dachowe 
30 kubików, de­
ski na podłogi — 
natychm iast ku­
pią. Goniec K ra­
kowski, Kraków, 
„N r. 26899“ .

K U P U J Ę
noszoną gardero­
bą, płacą najwyż 
szą ceną. Sklep 
narożny Józefa 
22. Na żądanie 
przychodzą do do 
mu. 26915

P A T E FO N
walizo wy z p ły­
tami kupią go ­
tów kowo lecz ta­
nio. M ikołajska 
6, I . piątro (4). 
Można przynieść 
ze sobą. 26934

K U P IĘ
krótki fortepian. 
Zgłoszenia: ‘ G o­
niec Krakowski 
Kraków, —r „N r. 
2G9'60“ . 20960

K U P IĘ
4 kołdry i 4 po­
duszki z powle­
czeni ami. Mur- 
kowska, magazyn 
kapeluszy, - r  uL 
Sizewska 13.

2*6952

K A R T O F L A N A
mąką kupią. .0- 
ferty : : -'Goniec
Krakowski K ra­
ków „N r. 26784“ .

26784

Z ŁO T E
przedmioty, stare 
zęby, srebro ku­
pią: Długa 27,
o ficyna  parter — 
m 12 a. 26377

K U P IĘ
pianino dobrą j
m,arki. Zgłosze­
nia: Goniec, K ra ­
kowski, Kraków, 
„N r. 26885“ .

26885

K U P IE
gabinet męski i 
urządzenie biuro­
we, tylko , w do­
brym  stanie. — 
Zgłoszenia: Go­
niec Krak.. Kra' 
ków, ,;Nr. -26889“  

26889
ZA PRO W A D ZO

N Y
interes na korzyć 
stnych warun­
kach kupią. Zgło­
szenia: Goniec
Krak., Kraków, 
„N r. 26890**.

26890

M E B L E
ODKUPIĘ,

kom fortow o ume­
blowane mieszka­
nie trzech- lub 
ezterópokojow e. 
Zgłoszenia: A sny­
ka 10, m. 3.

26865

S Z A F Y ,
łóżka, stoły, krze­
sła, wszelkie me­
ble używane ku­
puje gotówkowo 
Hala M eblowa — 
W iślna 4, par ten.

25847

B R Y C Z K Ę
w  dobrym  stanie 
kupią. Zgłoszenia 
Józefińska 4, m. 
1. 26645

LE I CE 
kupią, model IITb 
lub I l ia . Zgłosze­
nia: Goniec K ra­
kowski. Kraków, 
..Nr. 26855“

26855

K U P IĘ
stoliki i krzesła 
do piwiarni. —  
Zgłoszenia: To­
polowa 17 Zakład 
Fryzjerski.

S P R Z E D A Ż
m aterjałów  opa­
łowych do m iej 
scow ości: Niepo 
łorńice, Wawrzeń- 
czyce, Nąkany, 
Nowe-Stare Brze. 
sko. Szczucin, — 
Szerniawa, GU 
nik Dolny, Ba 
rauóWt K oprzyw ­
nica, Sandomierz. 
K raków I. Skr. 
Poczt. 172.

26906

W Ę G IE L
opałowy, dobry 
gatunek, sorty 
ment, dostarcza 
hurtownie —  za­

m iejscowo. Kra 
ków I. — Skr, 
Poczt. 172,

2690/

Z E G A R
peaidułowy — 8- 
dniowy, wagowy, 
mahoniowy 
„Junghamę** ta­
nio sprzeda Diet­
la 101/8. 26787

D Y W A N Y
perskie i kilimy 
kupuje i sprzeda­
j e — Krakowskie 
Doroteum, K ar 
m elieka 27*

26978

M A G IE L
elektryczny, do­
bry  stan, sprze­
dam. Zgłoszenia: 
Goniec K rakow ­
ski Kraków „Nr. 
26702**. 26702

M A T E R J A Ł Y
B U D O W LA N E

papa daóhowa, 
dachówka, cegła, 
dachówka asbo- 
stówo - cemento­
wa, cement, wa­
pno, gips, mata 
trzcinowa, wy­
praw y szlachet­
ne, flisy  posadz­
ki. nfaterjały Izo,; 
lacyjne, ter, as 
falt, Garbolina, 
w agonowo i de­
talicznie: „Uni-;
versal“  — Staro­
w iślna 28. — Tel. 
129-37. 2062k

S K L E P
spożywczy sprze­
dam z powodu 
wyjazdu. W iado­
m ość : B atore go
19, godz. 17 30—r 
18. 26908

S Z K Ł O  
W OD N E

litr  3 zł., drogę- 
r ja  K om orow ­
skiego, Długa 42, 
przesyłki na prę. 
w lncję odwrotnie 

26909
S IN G E R A

maszyną' damską 
tanio sprzedam. 
K ró woderska 39, 
m. 10. 26961

U B R A N IE
mąskie jasne, na 
tęż&zego mężczy- 
zną, 3 metry na 
ubranie mąskie, 
sprzedam. Szlak 
31/5. 26950

M E B L E
jadalniane-. salo- 
nikowei, konsole 
lustrzane, kana­
pą sprzedam ta­
nio. Starowiślna 
17. — Dozór ca
wskaże. 26946

M A SZ YN Ę
dużą „TThderwo- 
od“  walizkową, u 
branie, płaszcz 
damski, papiero­
śnicą srebr. dam 
ską z powodu wy 
jaizdu sprzedam: 
Sł aw ko wsk a 19/3 

26968

M A S Z Y N Ę
do szycia krytą, 
sprzedam. Dietlu. 
w»ńka 97, m. 17, 
4 piątro, 26990

M ASZYNĘ
do szycia krytą, 
nową sprzedam. 
Podgórze, Ł agie­
wnicka 19, sklep.

26989

P A R C E L E
budowlane, — u- 
zbrojone, tram­
waj, dwustusąż 
niowa L5.000;— , 
pół tu ram or gowta

30.000.—, m orgo 
w a 20.000.—, —

ćwie.rćmorgowa
16.000.— , stusąż- 
niowa 6.500.—. :— 
Nadto śzefeg re­
alności okazyjnie 
sprzeda „Lokata** 
Kraków, Łobzów* 
ska 4, 26973

R O W E R Y
■ sprzedaź=W skład

E 
R
Y  DomiBiKaflsKa ó

m. 7
U j 42

K W A R C Ó W #
lampą sprae-dam. 
Z.£rl{xszen i a : Go-
iii-cC Krak., K ra­
ków, „N r. 26k86"

M A SZ YN A
rt.p szycia, m arki 
„SŁnger“  prawie 
nowa. — W iado 
m ość: Krupnicza 
6. Pracow nia wy 
rabów metalo-
wyon. 26987

U N D ERW O O D
biurow ą maszyną 
p.saraką p e rw - 
w o rządny stan — 
okazyjnie - sprze- 
ik m . Floriańska 
3/8. 26971

H A L A
M EB LO W A

Wd&lna 4, p a -te -. 
sprzedają, kupllje 
używane meblą.

27007

J A D A L N IA
używana dobrym  
stanie oraz inne 
meble okazyjnie 
ao sprzedani!.. 
Gertrudy 18 i 5.

27001

DOM
jedno piętrowy w 
obrąbie Babki nie 
calkii m wykoń­
czony wydzierża­
wią za dokończe­
nie. W iadom ość: 
Trauguta 7/9.

O K A Z JA .
Nuty, partytury 
opwroy e forte­
pian, książki, -  
roczniki Asa. — 
św iatow ida i im- 
ntf! sprzedam. Sy­
rokom li 23 ta. 7.

26947

S P R Z ED A M
jadalnie palisan­
drową, kilim , chu 
stki, : samowar 
platarowy. Go­
n iec K .ak ,, Kra­
ków , , Nr. 26854“  

26854

SPR ZED A M
luksusową jada l­
nią, ..kryształy, 
dywan: Grodzka
62, I I  p. ?692a

M A S Z Y N Ę
ao pisania 

,.Smith“  sprze­
dam; I/Iuga 32/8, 

26842

DO
sprzedamaa 800 są 
żni pola ornego 
kota K opca  K oś­
ciuszki. W iado- 
taość: K ról. Jad­
w igi NrrlOa

26843

M A S Z Y N Ę
do szycia najlep­
szej .arki, m ało 
używaną sprze­
dam. E raków, — 
Krowoderska 39. 
ta; 15. 26868

Np M m
w ysokiej klasy, w ładunkach 
wagonowych, ro niskich cenach 
z natychmiiiastową dostawą. — 
Pia3kowa, bitumiczna, mała na'1- 
kowcioa. Karbolina, ter, asfalt, 
ilepnik. Dla m niejszych adbicr- 
ców towar ©tale ua skł*tdzic. 
rtU N IV E R S A L “ Starowiślna 28.

Tel. 129-37. 2058k

G A R D E R O B Ę
mąską i  damską, 
trzewiki —  tanio 
sprzediam: K ra­
k s a  20/7. 26864

h e r b a t ę
pierwszorzędną 

niemiecką dostar. 
czą wiąksze ilości 
tanio: Kraków,

Siem iradzkiego 
21/2. 23834

U w A G A l
Pierwszorządnej 

jakości kit szklar 
ski (drzewa, że­
laza). farbą o le j­
ną płynną, jako­
też ultramaryną 
„LeTerkus** do­
starczę tanio. — 
Kraków. Siemi­
radzkiego 21/2.

23835

Z A K Ł A D
fryz jers-ki mą sko 
damski tanio do 
sprzedania. W ia­
dom ość: K om , — 
Kazimierza W iel 
kiego 68, K ra­
ków* 26858

S K L E P
spożywczy- i ma­
giel elektr., p ro­
sperujący, sprze­
dam. W iadom ość: 
ul. K ołłątaja 11, 
m. 15. 26870

PO A CZO CH Y
GUM OW E

przeciw żylakom, 
opaski „Ideał* *, 
bandaże ruptur., 
Wszelkie narzę­
dzia lekarskie — 
n a jtan ie j: „  Chi­
rurgia"*, obecnie 
Stanisław Baran, 
Kraków, Podwale 
6. . 26812

FU TR O
damskie, pla»zęz 
damski, mąslci 
sprzedam: Sien­
kiewicza 11, m. 
7, ca ły  dzień.

26348

SP R Z ED A M
nowoczesną jadal­
nią, szafy, kasą 
ogniotrwałą, wa­
gą stołową. Zgło­
szenia: . Goniec 
Krak , Kraków, 
„N r. 26925“ .

26925

K A S Ę
W ertheim  72X58; 
sprzedam: Słone­
czna 25, m. S.

26917

mafrymo
POZNA

w celu m atrymo- 
ń jalnym  ■ Panią 
(rozwódką) naj- 
ehątniej starszą,
0 dobrem sercu
1 charakterze 
materjaltnie zu­
pełnie niezależną, 
mążezyzna — i>o 
trzydziestce o po- 
kaleczonem lo ­
sem dobrem ser­
cu — bez nało­
gów. Łask. zgł. 
pr-oszą kierow ać: 
Goniec Krakow­
ski Kraków „N r 
26937“ . 26937

N A U C Z Y C IE L
poślubi niebrzyd­
ką. Goniec K ra­
kowski, Kraków, 
„N r. 26880“ .

26880

PRZEJEZDNYM
pokój niekrąpu- 
jący . Pieraokie- 
go 23, m. 1.

26199

U M EB LO W A N E
komfortowe- czte- 
ropokojow e mie- 
s-zkanie śi ódm.i e- 
ście ™ odstąpią. 
Zgłoszenia: Go^
niec Krakowski 
K raków  — „Nr. 
26926“ . 26926

N O C LEG I
solidnym. K ro 
woderska 55, —
m. 1. 26976

PO KÓ J
dla Pana zaraz 
do wynającia. — 
Zam enhofa 14 m. 
6. 26983

A R T Y S T A ,
m łody, przy s to j 
nyt na posadzie, 
pozna w Celu ma­
trym onialnym  pa­
nią zgrabną,przy  
stojną, m aterjal- 
nie niezależną —* 
chętnie zdemian- 
k £ .*— Zgłoszenia 
z fotogra f ją : Go­
niec Krak., K ra­
ków, „N r. 26892“  

26892

S P R Z E D  A ł  B L A C H , R U R . D R U T U . 
P R Ę T Ó W ,  P R O F I L Ó W

z musłądZu, sliimiiiiuih,
ołowiu, cyny, cynku kump. łożysk.

TOWARZYSTWO
METALURGICZNE
Z a r x q d  P o w i e r n i c z y  

K r a k ó w ,  L u b ic z  3a y to L  106-28.
Sprzedaż tylko za  Beiżńgeioheiii Bewirit- 
ąchaftungSiSteUc f , ,  MetaLle, Leaiał’'towii",‘ 
©za 13. Firm ą udżiela wszelkich in for­
m acji w j&akresie ętarań o  przydział m e- 

. tali. Formularz© wniosków nrządowych 
do dyspoaycji. ' 2034k

M Ł Y Ń S K IE
m aszyny, przybó- 
ry wszelkiego ro­
dzaju dostarcza 
Zakład budowy 
młynów, Kraków, 
M azowiecka 35.

24406

K IO S K
cukierniczo-tyto- 
niowy sprzedam. 
W iądum ość K ra ­
ków, Nowa Olsza 
ul. Orkan a 16 — 
m. 11. 26706

S Y P IA L N IA
stylowa w pierw­
szorzędnym sta­
nie do sprzeda­
nia. Zgłoszenia: 
Strądom 15, m. 3 

26948

(K U L T U R A L N A
rodziną . lekarska 
m jm ie  sią sprze­
dażą: dywanów,
kilim ów, porcela­
ny, futer, mebli. 
Gonićo K rakow ­
ski, Kraków, „N r 
26862“ . - 26862

K O M B IN EZO N
i czapkę skórza­
ną dla m otocy­
klisty sprzedam: 
Łobzów , Obopól­
na 13/2. 26869

S P R Z E D A M
parcelą 156.5 sąż, 
w Bonarc©, przy 
tramwaju* W ia­
domość ul, Kon- 
federacka Nr. 4, 
m. 4.. 26846

S K L E P
spożywczy P W  
ni. Flo^jańskSej* 
do sprzedania lub  

w y d zieraawieuia* 
zynsz niski. - -  
głoszenia: Go­

niec Krak*,, Kra^ 
ków. „N r. 26919** 

26917

G IP S
uarzeński m ode­
low y i  deńtysty- 
czdy, gra fit  gi- 
serski, kit ok ien­
ny, worki papie­
rowe, pro s? ki pi o 
rące, szkło w o d ­
ne, wapno palo­
ne, chemika! je — 
dostarcza natych­
m iast „Koruda**, 
Czysta 11. 26366

G A Z Ę
jedwabną, orygi­
nalną szw ajcar­
ską, P A S Y  w iel­
błądzie i gumo 
w e oraz wszelkie 
Przybory m łyń­
skie dostarcza: 
Zakład budówy 
m łynów, Kraków, 
Mazowiecka 35

26380

W O R K I
papierowe, kit 
okienny, gips 
dentystyczny, mo 
deĄowy* gra fit 
giserski, proszki 
piorące, szkło 
wodne, kit, che 
m ikalja , dostar­
cza natychmiast 
„K oru da“ f Czy­
sta 11. 26*367

Z A K Ł A D
gastronom iczny 
ze sklepem kolo- 
njalnyiii, kom - 
pletnem urządze- 
Diem pierwszorzę 
dnie Zaprowadzo­
ny, bardzo dobre 
m iejsce, Jaro­
sław, zaraz sprze 
dam. Zgłoszenia: 
Gónieo Krakow ­
ski Kraków „N r.
2029k*V 2Ó29k

r e a l n o ś c i
wszelkiego ro­
dzaju  sprzedaje: 
^informator** —  
K raków, r P ijar- 
ska 19. Końtra- 
rkty zatwierdza- 
(oa. ■ • 1982k

D W IE
panienki, . jedna 
krawcowa, a dru­
ga ekspedjentka, 
do lat 28,‘ w yjdą 
zamąż ma panów 
ną posadach. — 
O ferty: .. 'G oniec 
Krak., Kraków, 
„N r. 26867“ .

26867

S T A R S Z A ,
przystojna bru­
netka p.antna —1 
posiadająca gotó­
wką i restaura­
cją  z pełnym w y­
szynkiem w m ie­
ście po wiat o-
wem, — pragnie 
w y jść  zamąż. —  
Panowie do lat 
50, em eryci lub 

gas tno n om o wie 
maeżą w yczerpu­
jące oferty  — 
w nieść: Gomiiee
K rakow ski K ra­
ków „N r 2026k“ .

2626k

PAN N A
lat 30 posiadają­
ca mieszkanie u- 
meblowane i>ozna 
parna na irosadzie 
do la t 40 w  celu 
m atrymon j alnym 
z© sfer urzędni­
czy ch lnb kupiec­
kich. — Goniec 
Krakowski. K ra ­
ków „N r 26955“ .

26955

M ŁO D Y,
przystojny, ele­
gancki kawaler, 
z rodziny zie­
m iańskiej, w y­
kształcenie, sta- 
UfOwiskJj, pozn:, 
zromiankę, lekar­
ką lub niewiastę 
sfer  przem ysło­
wych. L isty: „In - 
spektor** Poste- 
restante ł^i»ko.

26948

200 Z Ł .
zapłacą za wska­
zanie mieszkania 
ni eum e b lo  wamego 
3—4 - pokojow ego, 
łazienką do ry ­
chłego ob jącia  w 
Krakowie. Ofer­
ty : Goniec K ra­
kowski Kraków 
„N r 26896“ .

26896

W IE L O P O K O JO ­
W EG O

lokalu na parte­
rze Wraz z ob- 
szeraemi, such e- 
mi piwnicam i lub 
•suterenami - — na 
przedsiębiorstwo 

handlowe poszu­
kują od zaraz. — 
Zgłoszenia: Go­
niec Krak., K ra­
ków, „N r. 26

26484

N O C LEG I
Marka 20, m -12 
12. 26938

POKÓJ
p iec kuchenny 
Podgórze, do w y­
nającia. Zgłosze­
nia: Goniec K ra­
kowski K raków , 
„N r. 26965“ .

26965
N O C LEG I

śródm ieście! — 
K rupnicza 14/5.

26956

POKÓJ
suchy do prze­
chowania craz od 
stąpią mieszka 
nie, Bronpwice 
Małe, Zielińskie­
go 5. 26954

n a u k a
w y c h o w a n i e

S Z K O ŁA  
H A N D LO W A  

W JA R O S Ł A  
W IU

W pisy w akacyj­
ne- Żądajcie pro. 
spektów. 1964fc

PRZYG O TO W U ­
J Ę

do klas wstąpnych 
i gim nazjum : — 
Garncarska 24. 
m. 26. 26866

N IE M IE C K IE G O
R O S Y JS K IE G O .

A N G IE L S K IE G O
udziela pedagog 
m etodą oxfordz- 
ką. D ługa 5, m. 
6. 27006

M IE S Z K A N IE M
dwupokojowem  z 
meblami, — ' śród 
m ieście, zaopie­
kuje sią rzetelnie 
m ałżeństwo. Zgło 
szenia: Goniec
Krak., Kraków, 
„N r. 26653“ .

26653

N O C LEG I .
śródm ieście: —
Asnyka 5, drugie 
piątro. Kowalska 

26755

P O S Z U K IW A N Y
ln kal sklepow y; 
Kynek. Szewska. 
Sławkowska, Flo 
rjańska. Zgłosze­
n ia : „Kultura**.
Tomasza 26.

26794

P O S Z U K U JĘ
2- lub 3-pokojo- 
wego, umeblowa­
nego mieszkania. 
Goniec Krakow ­
ski, Kraków, „N r 
26872“ . 26872

DO
wynającia dwa 
pokoje . duże — 
Brody — Kalwa- 
r ja . W iadom ość: 
Kraków , Żytnia 
16. 26874

P O S Z U K U JĘ
południow ego p o­
koju  um eblowane 
go zaraz. Zgło­
szenia: Goniec
Krak., Kraków 
„Nr. 26875“ .

26875

L O K A L
dla szewca, fr y ­
zjera. ewentual­
nie na skład me­
bli, tanio do w y! 
nającia. O ferty; 
Goniec K rakow ­
ski Kraków, „N r 
26887“ . 26887

SA M O TN Y,
starszy inteligent 
w ypłacalny po­
szukuje od poło­
w y sierpnia m i­
łego, umeblowa* 
nego pokoju, po­
bliżu Basztowej 
lub w ygodnej ko­
m unikacji. Zgło- 
zenia z podaniem 
piątra, sytuacji 
okien, ceny: Go­
niec Krak., K ra­
ków,, „N r. 26863“ 

26863

POKÓJ
centralme o grze
w ani© do w y  na 
jąciia: Sienkiewi­
cza 2a, m . ]0.-

26850

N O C LEG I
przyjezdnym . —  
Kraków, W ielo­
pole 24/4. 26929

PO KÓ J
kom fortow y do 
w ynającia. Praż- 
m owskiego 43 — 
m. 7, 26913

M IE S Z K A N IA
P O K O JE

K A R M E L IC K A
17. 26897

POKÓJ
{nienmeblowany, 

użytek kuchni,
wynajm ę ziaraz. 
Temczyńska 3/10. 
Groble. 26910

O D B IT K I
planów, pism — 
w ykonuje facho­
w o-term inow o — 
K opiow nia P la­
nów i Pow ielar­
nia Pism, K ra­
ków Szewska 24, 

26773
P IS A N IE

T Ł U M A C Z E N IE
wszelkich podań, 
pism, interwencje 
m W ładz: Nie­
m ieckich. Zwol­
nienia jeńców, — 
Porady prawne 
Sprawy podatko­
we, sądowe. Kon­
cesjonowane Biu 
ro Basztowa 10/2, 
tel. 159-35.

26395
P A N IĄ  H E L E N Ę  

R S S S L E R
-proszą o adres do 
Gońca K rakow ­
skiego, Kraków, 
„N r. 2025k*‘ .

2025k

TO W A R Z YST W O  
P O W R O łN IC Z E  
W  R A D Y M N IE ,
założone w roku 
1879, zawiadam ia 
że w ykonuje na­
dal wszelkie wy­
roby w zakres 

pow roźnictw a 
wchodzące, jak : 
liny, pasy trans 
m isyjne, pasy do 
m aszyn i inne. 
postronki i  szpa­
gaty różnej ja ­
kości, rebsznury, 
artykuły gospo 
darcze i sportowe 
sieci i wądki, o- 

raz. przyjm uje 
wszelkie zamó­
wienia. —  Ceny 
przystąpcie.

- 2037k

P R O S Z Ę
o zawiadomienie 
rodziny, ktoby 
wiedział o losie 
Zbigniewa Do­
brzańskiego p. p. 
Szkoły Lotnictwa 
ostatnio był w 
Dąblinie. A . D o­
brzańska, M iko­
łajska 10. 26939

Z E G A R E K
©hromonikael z 
czerwonym  pas­
kiem zaginął w 
drodze z dworca 
dp domu. Uczci­
w ego znalazcą — 
proszą bardzo o 
zwrot za w yna­
grodzeniem. Czy­
sta 8 m. 3.

26901

P O D A N IA
i prośby — tłu­
m aczenia na nie­
m iecki wyk on u - 
je  — Terlecka, 
Terlecki Kraków, 
Floriańska 55 — 
Firm a chrześci- 
j ańska. 26893

W IE L I  CZAN 1E!
Pożyczę natych­
miast od kogoś 
3—4 tys. zł. do­
bry procent hi­
poteka. —  Goniec 
Krakowski, K ra­
ków „N r 269.53“ .

26953

DR D A N E C K I
choroby skórne i 
weneryczne: K ar. 
m elieka 22, —
9.30—12.30, 4—7.

27016

U N IEW A Ż N IA M
dow ód  o s o b is ty  i  
zaśw iad czen ie  z
Funduszu Pracy 
na naizwisko 
Z ofja  D yląg.27015

W R Ó Ż B ITA
Ś W IA T O W E J

S Ł A W Y
poradzi najlepiej 
kabałą, tarokiem 
egipskim. Sidd- 
harta. Powiśle 12 
1 piątro. 26977

P Ł Y T Y
przegrane zamie 
niam na nowe. — 
Łobzowska 2/9.

26945
U N IEW A Ż N IA M

skradziony' do­
wód osobisty — 
książką wojsko­
wą, kartą re je ­
stracyjną. . Józef 
M olik, urodzony 
28 styczeń 1908, 
Kraków. 26942

F IL A T E L I Ś C I !
Spirzedam tanio 
polskie i zagra­
niczne bloki, se­
rie, pakiety. —  
Zgłoszenia — Go­
niec Krakowski, 
Kraków  — „N r 
26914“ . 26914

P A N O W IE
Z A P A L N IC Z K I

A U T O M A T Y ­
CZN E

naprawia fach o­
wo. Brzytwy o- 
strzy dp najwraż­
liwszej skóry — 
Szlif iernita: My ■
szkowski, D ie­
tl o wsk a 46.

26974
U N IEW A Ż N IA M

skradzioną legi­
tym acją doroż­
karską Nr. 15 i 
dowód 'konia, -r*
P iechota F ranci­
szek. 26916

DO
w ydzierżawienia 
kam ieniołom : —
Starowiślna 21, 
m . 8. 26847

U N IEW A Ż N IA M
skradzioną' książę 
ezką Kasy Cho­
rych na nazwi­
sko Sroka Józefa, 
K raków a Staro­
wiślna 86—3.

26848
A D W O K A T

w Krakowie p o­
szukuje spólnika. 
Dokładne zgłosze­
nia: Goniec K ra­
kowski, Kraków, 
„N r. 26852“ .

26852

P O Ż Y CZ K I
3.000 zł. szukam, 
zabezpieczą hipo­
tecznie. Goniec 
Krak., Kraków, 
„N r. 26856“ .

26856
Z G U B IO N A

torebka granato­
wa wraz z za­
wartością jest dó 
odebrania. Flo- 
rjańska 30/1.

26931

Z N A L A Z C Ę
dokumentów Ja­
dwigi Marszałkó- 
wny prosi zwrot 

wynagrodzenie. 
M yślenice, Nie­
podległości 32.

26932
P O S Z U K U JĘ

w okolicy K ra­
kowa dzierżawy 
rąajątku około
100 ha. z inwen 
tarzem lub bez 
inwentarza Zgło­
szenia: „Jttolnik**, 
K raków , ul. Dłu. 
ga 12. 26488

O SO BY,
m ające jakiekol­
wiek wiadom ości 
o Albinach Ja­
błońskich ze Lw o­
wa, ul. G łowiń­
skiego, proszone 
uprzejmie podać 
je  do Gońca K ra­
kowskiego lub o- 
sobiściei ul. J ó ­
zefińska 29/1.

W ODA
S Z K L A N A ,

G Ę S T A
do konserwowa­
nia ja j. 1 klg. 
Zł. 2.70. M arja 
Sierotwińska. — 
Kraków. ' Sienna 
12. 26157

PO D A N IA
do władz uiuuwy 
dokumenty, tłu­
maczy na niem ie­
cki i polaki.
najdokładniej — 
najtaniej: Biuro
przepisywania — 
K raków  Szewska 
24. 26772

P L U S K W Y ,
wszelkie robac­
two me zarodkami 

niszczy gazami. 
Za skutki gwa­
rantuje: Zakład
H igjeny Kraków. 
Szewska 24,

26774
U N IEW A Ż N IA M
skradzioną kartę 
m ięsną i ogólną 
kartę poboru Nr. 
3221. 26962

Z A S T R Z Y K I
dożylne tanio: — 
medyk. Józefi- 
tów 3, m. 7, 3—5 
pop. 26959

PAN
Nikiel, by ły  za­
rządca Ściejowic, 
W łaścicielka p ro ­
si bezzwłocznie: 
u lica Grzegórze­
cka 51, 1—4.

26636

P R Z E D S T A W I­
C IE L S T W A

na W arszawę lub 
innej propozycji 
poszukuje zdolny

odpowiedzialny
handlowiec. W ła­
sne składy, sklep, 
kantor War-
szawa, Grójecka 
61-3, tel. 8-68-10. 
Konrad Pyrza- 
kowski. 2052k

K U P C Y  
Z  P R O W IN C J I!
W ysyłam y pocz­
tą za zaliczeniem 
Brzytwy od 4.25, 
aparaty do gole­
nia od 1.25, ży­
letki od 9 g r „  i- 
g ły  ręczne 0.9 gT. 
m aszynowe, scy ­
zoryki. różna ga­
lanteria, sztnez- 
na biżuterja. Ta­
nio. Żądać cenni­
ków. D/H. „Ge- 
de-ka“  W arsza­
wa, św. K rżysk a 
23/18. 2046k

D R.
P IĄ T K O W S K I

lekara- dentysta ?S 
Poznania —  ord. 
Asnyka 3, od  
10— 1 i  3 —6. Nie- 
zamożnym- ulgi* 

26821

GURGULA
fabryka środków 
spożywczych, Ja­
rosław — polęc» 

jsw oje wyroby 
w ysyła żądają­
cym  cenniki,194*k
T Y L K O  Z N IE ­

M IE C K IE G O
biura — . Rynek 
Główny 32, I p.* 
w yjdzie Twoja 
podanie, list, Ó- 
fe n a , cennik cał­
kow icie bez za­
rzutu. Specjali­
ści wszystkich 
działów. — M ówi 
się po polsku.

26444

P R Z EW O Z Y
autami ciąż aro.
wemi. Szybko t-  
taniu. Zamenho­
fa  5, mieszkanie 
5. 26691

T R W A Ł Ą
ondulację 
rautowaną wyko­
nuje Zakład fry­
zjerski „Leszek” , 
D ługa 18. 26833

U N IEW A Ż N IA M
zagubione doku­
m enty: dowód o* 
sobisty, zaświad­
czenie. książecz­
kę w ojskow ą w y . 
ciąg m etrykalny 
na nazwisko -f- 
Szczupał Bene­
dykt, Brzesko.

26300
M A TA D O R

p ióro wieczne pa 
całe życie! W ar­
sztaty Reperaćyj- 
ue, Kraków, SL 
Rynek 6/II.

26742

K U P IM Y
m e b l e

Urządzenia 
biuro w  — i 
mieszkaniowe 

zaraz
Zgłoszenia

„U niversal“ ,
Starowiślna 

28, Teł. 129-37 
od 8— I i tai 

3—6.

„Cemeiil-niii1u
Krak6w

ul. i w .  Marka 27,
Dostarczam y w asonono tcmenl 
. n j . u j n y  oraz specjalny w y . ’ 
sakow arlośeiow y z s z y b .;  Jo- 
otawą po concDh śc lilo  m: K'.y 

malnycbi. 26J8:

P r z e w o z y  c h o r y c h
WARSZAWA

ul, Czerniakowska 231 m. 2
tel. 90808. 2051k

,IHer<jklitb‘
nieprześcignionej jakości tnni 
i  trwały m aterjał budowlany, 
(izolacja cieplna, akustyczna i 
przeciw  w ilgoci. Nadaje sfę ja-, 
ko materjał. sam oistny, p osta ­
wa szybko. In form acje  i szcze­
gółow e w yjaśuiem a —* tudzież 

kosztorysy:
„ U N IY E R S A L "  Starow iślna 2*.

Tel. 129-37. 2D59k

PflńSriOOWY ZflKŁflO ZDROJOWY
W  B U S K U  Z D R O J U

Kąpiele siarczauo=slone i mułowe. 
Największe zdrojowisko pruoivrr«u- 
matyczne leczy reumatyzm stawuWy 

.•irśniowy, zesztywnienie stawów, 
-ąpalenia nt wów, ischias, otyfo&ćj 
choroby żółciowe, skóry i kobiece. 
Mieszkacie, i eałudziejiue utrzymaaiie 
w nowocześnie urządzonych iieasjona- 

tach od 12 do 20 zł.
Piąkny park zdrojowy, Pijalnia 
Sezon kąpielowy otwarty do 30 wrze­

śnia.
Dojazd do st. kol.,Kielce, ską 1 kursuje 
autobusy pocztowe 2 razy dziennie do 
201Gk ■ Buska.
Informacji udziela Dyrekcja Zakłada*

Trzectfe o g ł o s z e n i e .

LIKWIDATOR 
Komunalnej Kasy Oszczędno wi 
powiatu Krośnieńskiego w Krośnie

■w likwidacji, zawiadamia na podstawie art. 60 Bo«>
porządzenia Prezydenta z 24. 10. J93i (Dz U., ,  w 
860), ze Władza Nadzorcza zarządziła; r  dniem 1 kwie­
tnia 1940 likw idację tej Kasy. Zarazem likw idator 
w zyw a wierzycieli, ażeby zgłosili swe w ierzytelności 
w  ciągu 6 m iesięcy od  daty trzeciego ogłoszenia, 
pod adresem KKO. po w. Krośnieńskiego w likw idacji 

Krosno, nl. Piłsudskiego 2. 1674>c

Wydawnictwa „Goniec Krakowski" Kraków, Wielopole V — Joiefon 206-11.


